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- Poglady polityczne wyrabiają się w lu- 


dziach pod wpływem różnorodnych czynni- 
ków. U jednych odgrywają w kształtowa- 
niu się pojęć względy czysto ideowe de- 
eydującą rolę, u innych przeważa pierwia- 
stek rozumu, zdolność przystosowywania się 
do warunków i potrzeba realizowania idea- 
łów. Istnieje także kategorya ludzi, dla 
których poglądy polityczne stanowią środek 
„do osiągnięcia osobistych korzyści, lub też 
wzgląd na te korzyści powoduje kształto- 
„ wanie w nich takich lub innych przekonań. 
Ten rodzaj: ludzi wychodzi z założenia, że 
dobro ogółu wymaga, aby poszczególne 
jednostki miały się dobrze i*że wówczas, 
gdy istnieją warunki, zapewniające jednost- 
kom ye dobey ań, a é calego p naro- 


i dial  adolności sbołowania cało- 

-= kszta tu ustroju danego narodu i pozwałał 
| ną objektywne uwzględnianie porn tak- 
a że innych warstw. ludności. 


„Przypatrując się dokładniej naszym. 


podlądom politycznym w odniesieniu do o- 
becnych przewrotów dziejowych, stwierdzić 
musimy, że istniejące u pewnych kategoryi 
ludzi pragnienie powrotu dawnych stosun- 
ków, wynika z tego materyalistycznego pun- 
ktu widzenia. Ludzie ci przyznają, że pod 
rządami rosyjskimi było niedobrze, że ta- 
mowano rozwój narodowy i kulturalny, u- 
ciskanónas, oddawano na pastwę samowoli 

_czynowników i żandarmów. To prawda! 

„Ale przytem stosunek z Rosyą otwierał nam 
szerokie pole zbytu dla naszej wytwórczo- 

Ści, handel nasz prosperował, a przez to 
wzmagało się bogactwo w kraju i złoto pły- 

<- nęło do nas szerokim strumieniem. Rekom- 

.  pensalą, za brak swobód politycznych był 

= wzrost stanu materyalnego. 

. Gdyby zaś przyszłość nasza zmieniła 

Się zasadniczo, to znaczy gdyby kraj nasz 

ostał w tej, czy innej formie odłączony od 

osyi, wówczas przedewszystkiem niewia- 
mo jeszcze, czy polityczne życie znajdzie 
ię w pomyślniejszych warunkach, nato- 
st pod względem materyalnym grozi 
poważne niebezpieczeństwo. Wytwór- 
nasza będzie miała zamknięty mono- 
da zasilanie Rosyi i będzie zmuszona 
tonkurówania z produkcyą niemiecką, 
orów. ania Wyższą od naszej, a han- 


j i a. a w razie od- 
as od Rosyi, znajdzie się w wa- 


Tomaszów: F, Gomuli 


iński; Skierniewice: Druk A. Zielińskiego, oraz w Sesnowcu, Ka 


iiszu, Łowiczu, Łomży i Będzinie, 


%, pó za asf tdyae 


wa przed konkurencya „niemiecką i brak | 


| 
: | l 


zaufania we własne sily, że sprostamy jej 
A zatem pod pozornie realnem myśleniem 
ukrywa sie uczucie i ono jest czynnikiem, 
wpływającym na kszta itowanie myśli poli- 
i ycznej. 

- Pominąć musimy twierdzenie, czy TOZ- 
wój narodowy jest bezwzględnie zależny 


'od stanu materyalnego, i czy nie wymaga 


cej pracy, a zadowalniać 
„zyskami, lluż to wytwórców dorobiło się 


innych jeszcze podsiawowych 
Ciasne ramy dziennika nie pozwalaja DO- 
wiem na wszechstronne omówienie tej kwe- 
styi. Natomiast zwrócić musimy uwagę na 


to, czy dotychczasowy rozwój materyalny o- 


party był na takich podstawach, że bez nis- 
go przyszłość nasza byłaby zagrożona, 

Przemysł i handel w Królestwie spo- 
czywa w nieznacznej tylko części w rękach 
czysto polskich i oparty jest w małym sto- 
pniu na kapitałach rodzimych. Z zysków 
zatem, jakie wielkim przedsiębiorstwom da- 


dla naszego kraju było właściwą korzyścią 
z istnienia u nas przemysłu, to jest zarobek 
dla szerokich mas robotniczych, znajdowało 
się wskutek stosunku z Rosyą w stanie 
nić tak świetnym. Gdy. porównywamy za- 
robki robotników naszych, z zarobkami np. 


:w Niemczech, widzimy odrazu różnicę. Nie 


potrzeba zaś wspominać o różnicy jaka pa- 
nuje w Niemczech i u nas na punkcie so- 
cyalnego stanowiska warstw. robotniczych 
i opieki państwa nad niemi. Przy ustroju 
rosyjskim trudno wyobrazić sobie, aby w 
najbliższym czasie mogły pod tym wzglę- 
dem nastąpić zmiany, bo wówczas dokonać. 
by się musiał zasadniczy przewrót, do któ- 
rego dopuścić nie może system czynowni- 
czo-administracyjny. 

‘Nie ulega wątpliwości, że w razie od- 
łączenia Królestwa od Rosyi przemysł w 
naszym kraju znajdzie się w innych warun- 


kach, aniżeli dotychczas, będzie bowiem 


musiał pracować intenzywniej, zastosować 
postęp w iechnice wytwórczej i włożyć wię- 
się mniejszymi 


majątku tylko dzięki temu, że za grube ła- 
pówki dostarczało rządowi towaru nie ta- 
kiego, jaki mial być dostarczony! Czy wo- 
góle możliwa była. jakakolwiek dostawa 
rządowa bez opłacenia się całemu szerego- 
wi fuhkcyonaryuszów? Taki system mu- 
siał odbić się na jakości towaru, a konku- 
rencya polegała na tem tylko, kto wię gkszą | 
umiał dać łapówkę, i kto prędzej wyczuł | 
tych, którzy decydowali o przyjęciu danej | 
dostawy. Takie warunki nie moga oddzia 

ływać korzysinie dla wzrostu. przemysłu i 
handlu i musza doprowadzać do operowa- 


nia środkami, nie mającymi nić wspólnego 


wał stosunek z Rosya, niewielka tylko część | 
spadala na hasz nacód. Natomiast to, co | 


warunków. 


eemi bombami. 


re stanow iłyby rekompensatę za niniejszy 
proceni zysku: 
może na zmniejszenie się dochodów niektó- 
rych jednostek, które dotychczas wygodnie 
ezerpały znaczne dochody, ale będa z ko- 


> 
KKEe 
BERLIN. (Urzęđowo). Wielka Kwatera Główna, 20 stycznia: 


Wschodni teren walke 
Na wielu punktach frontu toczyły się walki artyleryi, oraz starcia straży przed- 
nich. 


B: ikański teren walks 


Nie nowego. 


Zachodni teren walke 


Stanowiska nasze na północy od Frelinghien zaatakowane zostały wezoraj wie- 
czorem na przestrzeni kilkuset metrów przez Anglików, którzy posilkowali się dymia- 
Nieprzyjaciel został odparty. 

Artylerya nieprzyjacielska planowo ostrzeliwała kościół w Lens. 

Angielski dwupłatowiee bojowy uzbrojony dwoma karabinami maszynowymi Szy- 
bejący wśród eskadry nieprzyjacielskiej, zestrzelony został przez latawiec niemiecki 
nad Tourcoing. 

Ogień naszych dział obronnych nad Izerg zmusił latawiec nieprzyjacielski de 
„ lądowania wśród man nieprzyjacielskiej. Bi ten został zniszezony przez ogień 
"Baterpi naszych. | 
Urządzenia mik kowe w Nancy nocy wezorajszej obrzucone zostały przez nas 
poatani 


Naczelne Dowództwo Armii 


WIEDEŃ. Urzędowo donoszą 20 stycznia: 


Rosyjski teren wa 


Nona bitwa na granicy bessarabskiej przybrała na zaciętości. Prórn 
ataków o których donoszeno już wczoraj, a które załamały się w godzinach rannych, 
dzielne wojska, a przedewszystkiem Budapeszteńska dywizya honwedów, odparły 
jących sił wykonany na różnych 


trwający aż do pobo cenia zacięty szturm przeważaj 
punktach pomiędzy Poporowitz,a Bojanem. | 
Podezas przebiegu wilki nieprzyjaciel kilkakrotnie wtarzenał do naszych rowów 
ochronnych, zawsze jednak przy pomocy zapasów ręcznych, a raz przy pomocy dzieci- 
nego kontrataku pulkéw honwedów Nr. Nr. 6 1 30 zestal odparty. 
Przedni teren naszych eszańesweń zaslany jest zwłokami Rosyan. Na terenach 
walki przed oddzielnymi batalionami naliczono po 800 do 1000 zabitych Rosyan. In- 
ne fronty armii generała Piłancer - Baliina w ciągu calego dnia znajdowały się wśród 
ognia dział rosyjskich. 

Również i na froncie przylegają jeym na pólnócy w Galicyi wschodniej 
- toczyły się mniejsze walki ari | 


gS 


Bafkańeski i Wioski teren wali 


Nie wydarzyło się nie znamiennego. 


Fastępea szefa sztabu generaltega 


von Hoefer 
Feldmarszałek - poruczajk. 


Takie stosunki wpłyną | czne interesa, żadając niesłychanych cen 
zwłaszcza od oficerów ros Ws, szałują: 
cych pieniedzmi bez żadnego zastanowienia. 


Może takie „zarobki“ są korzystne, ale czy 


ch niep myślnych, a saiem narodowy | 7e Z*rowym rozwojem. | rzyścią dla ogóła, bo spowodują obniżenie | z punktu widzenia mor: a ści i rozwoju na- 
interes nasz Podobnie i W drobnym handlu, który | cen i możność przystosowania wydatków | rodowego mają one jakakolwiek dodatnia 
wrotem . kwitnął za czasów rosyjskich, nastąpią bez- | do posiadanych zasobów, wszelka bowiem | wartość, w to wątpić nal e Smutna: st tyle 
: Oto wątpienia zmiany. Nasi kupcy staną wobec | konkurencya wychodzi na korzyść konsu- | ko, jeśli takie czynniki decydować nogą © 
ści |. | konieczności konkurowania z kupcami nie- | mentów. - i kształtowaniu pojęć co SĘ tak dowiostych 
sobie pe , mieckimi, >. co do cen, jak i techniki ku- Jako jeden z poważniejszych argumen- | celów, jak przyszłość narodu, i to w dziejo- 


rzącej wyty 
Królestwa 


pieckiej. 


a musieli zadowalniać sie | 
o zyskami, dbać o klientele i ro- 
a. i starać się o większe obroty, któ- 


Bed 


| 
ł 


tów dla umotywowania sv n 
| eytuja zwolennicy panowania rosy! skiego o- | 
statni rok wolny w Wa 


-| 
| 
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ègo ród 


sie, jakiego nari 
rzeżywa 


'owisza, | Wym moment 


= przelewało się niemal, a kupey robili baje- 
| w 
prze 


stan 
H 


EE E 
žywal i zapewne s é nie bęrzieć 
arszewie, PF z 


pa 


dzie z 


Aiandi meamea apaina nw 


Za XXIL | 
Operace wałenne od 1 stycznia 1918 roku 
do dala dzisiejszego. 


W dniu 1 stycznia 1916 roku upłynęło 
siedemnaście miesięcy od wybuchu wief- 


Rów nie nastąpiła ostateczna decyzya i ża- 
z przeciwników nie uznał się za poko- 
go i nie rozpoczał starań ku zawarciu 
okoju. Przeciwnie, panujący w ogłoszo- 
reh rozkazach do swych armii wskazali na 
, że wojna nie może być ukofiezona, dopó- 


wa i dopóki wróg nie zostanie wypar- 
g granie zajętego terenu. Oczywiście, 
| rozkazy podobne wydali panujący 
ństw koalieyi. 

-Od 1 stycznia do dnia dzisiejszego na 
enio wschodnim poc: zynając od Rygi, aż 
do Pińska panował prawie zupełny spokój. 
zono tylko kilka potvezek większy 'eh 
d Jakobstadtem, Friedrihstadtem i Dün- 
hofem Potyczki te nie wpłyneły absolut- 
nie na jakakolwiek zmianę polożenia. Po- 
tem odbywały się tylko starcia oddziałów 
adowczych. 

Cokolwiek wiekszą ruchliwością od- 
a się część frontu grupy armii gene- 
la Linsii na pomii pi a a Oly- 


ey Aa utorak ca. 
syi ki Ania prawdopo- 
dark z z ofenzyw a rosyjską rozp- 
w dniu 26 grudnia na froncie w Ga- 
$i wsehodniej | nad zranicą Bessarabii, 

na Asen gc 


awszy od Rumu- 
a na prze mar sz wojsk do Bul- 
a nie chcac się narażać na skutki ja- 
głyby wyniknać s powodu wykona- 
i swego zamiaru sia, cala skoncentrowa- 
ds Bessarabii armie pod dowództwem 
erais Kawrentjewa rzuejli na front bes- 
ski pomiędzy Dojanem, a Toporoutz 
kowawszy front wojsk austrvacko - 
jerskich, starali się go przełamać I w 
sób przyjść z pomocą jeżeli już nie 
n fo Czarnogórcom, którzy stawiali 
wy opór przed wojskami austryae- | 
ierskiemi. 

Rozgorzała zaciekła bitwa. Rosyanie 
ido bojn ogromne masy ludzkie | 
m szeregach, a artylerya nagro- 

Aa 


leez wspierała wszystkie ataki | 
-Nie jednak nie zdolalo złamać o- 
austryacko - wezierskich. Ro- 
Gda ao 70,000 ludzi w zabi- 
ch | wziętych do niewoli | mu- 
ąć do swych pozycyi, poczem 
panował wzglę- 
zuje nie na diu- 
komunikat au- 
ósł, że Rosyanie wznowili na 
rouiz — Bojan swe alaki, lecz 
, bez powodzenia. 
je zachodnim sytuacya ogólna 
żadnych zmian. Prawie be 
się tam uporczywe walki po- 
a poszczególne rowy, przeplatane 
do czasu większymi alakami wy- 
ymi tak ze strony Niemców jak An- 
| Francuzów. Bardzo często rowy 
z jedną stronę następnego dnia 
z powroliem do rak przeciwni- 
ża 
W dniu onegdajszym wykonali Niemcy | 
mey ałak na ‘trone sie na zachód od Lille 
li do rowu francuskiego, gdzie 
: en karabin maszynowy. 
- Lotniey tak niemieccy jak i trancusko- 
cy rozwijali bardzo ożywioną dzia- 
w waikach toczonych w powie- 
Sall się porucznicy niemieccy, 
I immelmann, który znowu strącił 3 
jtawce angielskie, za co odznaczeni zostali 
srami. 


17 do 18 sty Riis za 
ER 


4, lecz jak sie ok 
wezorajszy 


cywa wia 


Se pd ta 


oai lotnicy francusey rzucili bom- 
y meis, nie wyrządzili jednak strat po- 
dwie 
> Na terenie włoskim po nieudanej gru- 
dalowej ofenzywie 3 generała Ca ay 


xe dzia- 


noki na więk 


je szcze przekona 


odr się o alaya donde wojsk austrvacko - 
węgierskich. Do 20 stycznia toczyły się 
przeważnie silne wałki artyleryjskie i wy- 
= ane byly mniejsze ataki, z których, 


wykonane przez Włochów dnia 19 stycznia 
| Lueermą | na północy od oszańcowań 
kowych Tolmein, zostaly odparte: 

: i na włoskim terenie trwała dość 
i akeya lotników. 
y wykonany w dniu 13 stycznia przez 
tików eusi vackich atak na Rimini. Lot- 
i bombami fabrykę amunisyi I 


„powrócili szczęśliwie do swego 


e jakoby przyjść z pomiocą 
; struk? wysłali korpus 


| dowe = Vila 
| czął żadnej ak 


iej wojny światowej, a na żadnym z tere. | 


ki Armie ich nie osiarną ostatecznego zwyż - 


or EE rio 1 rip Ro Pr dz ORO EEEE EA O ETOWE AEO WĘG OZ EEE WY OE, 


Wymienić tu. 


kolejowy I baterye obron. 


Korpus ten Wy- ciol 


mają zamiar przewieźć go = z power 
| kraju. 
| Najważniejsze wypadki TO 
Í się na terenie balkańskim. Po osta 
„| zajęciu Serbii pobici Anglicy i Frana 
tnęli sie do Salonik, które silnie obwam 
li. Wojska niemieckie, ans'ryacko 
gierskie doszły do granie Grecyi i ża ły 
wazki skrawek wschodniej Albanii, no 
w Serbii zapanówał zupełny spokój, a 
stkie działania przeniosły się na teren 
nogórza. Armie austryackó-węgierski > 
szły na północnym wschodzie do linii 
wzdłuż Tary przez Bioce, Andrijevac do 
Gusinje i toczyły tam utarezki z wojskiem 
Czarnogórskiem. 

W dniu 7 stycznia artylerya austryac- 
ka w pobliżu Cattaro wsparta austryackie. 
mi okrętami wojennymi rozpoczęła ostrze- 
liwanie góry Lowczen, która była najpotęż- 
niejszą twierdzą naturalną Czarnogórza. Ta 
nadzwyczaj trudna do zdobycia góra wpadła 


w ręce austrysków w dniu 18 stycznia Au- 


BITVACY wkroczyli do stolicy Królestwa, Ce- 
tynii. Król Mikołaj opóścił kraj i udał się 


do Skodaru, poczem uznawszy dalszą walkę 


Za bezcelową zwrócił się do Austro-Węgier 
z prośbą o zawieszenie broni i o rozpoczę» 
cie rokowań pokojowych, na co Austro- Wę- 


gry przystały. 


państwo należące do koalicyi uznało się za 
pokonane. 

Wreszcie dość znamienne wypadki Za 
szły na terenach tureckich. Dardanele, któ- 
re tak gwałtownie pragnęła zdobyć kaalicya 
okazały się tak silnie ufortyfikowanemi, a 
jednocześnie armia turecka tak świetnie 


łipoli, że prawie po roku krwawych walk 
Anglicy musieli opuścić półwysep Gallipoli. 
Również nie wiedzie się Anglikom w 
Mezopotamii. Armia angielska usiłuje po- 
sunąć się naprzód wzdłuż Tygrysu i oswo- 
bodzić załogę otoczoną przez Turków w Kut 
el Amara, lecz, jak dotąd, wysiłki Anglików 
nie mają powodzenia. 

Na froncie kaukaskim rozpoczęły się 
poważn ejsze operacye. Tym razem Rosya- 
nie przeszli do ofenzywy i chwilowo mieli 
powodzenie, lecz po otrzymaniu przez Tur- 
ków posiłków, ofenzywa rosyjska została 
" powsirzymaną. z 
W Egipcie panowal względny spokój. 
W zakończeniu wspomnieć należy 
wrzekomo wybuchłej wojnie persko-rosy 


mi nades 
| nerał-guberaator Luristanu, Nizam et Sul- 
tane, otrzymał rozkaz objęcia: dowództwa 
nad perskiemi siłami narodowemi, walczą- 
cemi przeciwko Rosyanom i Anglikom; o- 

głosił ‘Anglii i Rosyi wojnę i rozpoczął kro- 
ki nieprzyjacielskie. Bliższe szczegóły o 


operacyach wojennych na terenie serbskim. 
dotychczas nie nadeszły. 


Konstantynopol, 20 styczfiia. 


Główna kwatera donosi, 19 stycznia: 
Rankiem dnia 18 b. m. monitor nie- 
zyjacielski pod ochroną 7 statków wyła- 
dajaca miny i pancernika wiargnął do 
zatoki Saros | rozpoczął ogień w kierunku 
aaa Nasze baterye ustawione w po 
iżu odpowiedziały gwalitownym ogniem 
rzy nasze pociski ugodziły pancernik, 
| który oddalił się wraz z monitorem. 
Popołudniu znowu len sam pancernik 

zaczął nas ostrzeliwać. Nasze hałerye od- 
powiedziały celnie. Na pancerniku po- 
wstal pożar, wobec czego i ekręt zmuszony 
był się oddalić. | 


NIEJ" 


Grą 
pwde 
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Fetersburg, 20 Stycznia. 
„ Wielki sztab generalny donosi 19 sty- 
Front zachodni: 
zmianie. 
Front kaukaski: W przebiegu walki 
w dola 10 stycznia wzięliśmy do niewoli 
24 oficerów turackień i z góra 200 Żolnierzy, 
oraz zdobyliśmy jedno działo, pewną ilość 
karabinów wW, amunicył artyleryjskiej, liczne 
namioty i magazyn polowy z wielkimi zapa- 
sami pieczywa i mąki, 


Położenie nie uległo 


RPA a yo PRoto 


aku kwiatek doża si 19 st 
Wo dniu wczorajszym ł 
| przy pomocy : min la sboraylimg s À 
f 


g 


Tak więc w dniù 17 stycznia pierwsze. 


poprowadziła operacye na półwyspie Gal. | 


| skiej i persko-angielskiej. Przed kilkoma | 
ni donosząca, że ge- | 


, 20 stycznia 


,  Donoszą u 

raj punktualnie | 
wjechali do odświi 
Cesarz Wilhelm i Król. Ferdynand. Woj: 


ską bułgarskie, zebrane na peronie, stano= | 
wiły straż honorową. Po serdecznem przy 


wiłaniu udali się obydwądi monarchowie do 
cytadeli, gdzie odbyła sie parada wojsk buł- | 
garsko - macedońskich i niemieckich.  Ce- | 
SATZ przyznał: Królowi tytuł marszałka pol- 
nego, król zaś uznał cesarza za szefa 12-go 
bulgar skiego pulku piechoty. Ogólne wra- 
żenie uroczystości podwoiła piękna pogo- 
da. -- 


Telegram własny „Godz. Pol", 
Sofia, 20 stycznia. 


Bułgarska agencya telegraliczna dono- 
si z Niszu: Około godx: 8-ciej w Wielkim 
Pałacu odbyło się przyjęcie na 48 osób. W 
przyjęciu tym brali udział: Cesarz Wilhelm, 
Król Ferdynand, następca tronu, ksiażę 
Borys, książę Cyryl, generalissimus  Sze- 
kow, prezes ministrów  Radosławow, szef 
sztabu generalnego von Falkenhayn, feld- 
marszałek Mackensen, oraz generałowie 
bułgarscy. Wieczorem odbyło się skromne 
przyjęcie w wagonie cesarskim, poczem o 

| godz. 7 i pół wiecozrem cesarz odjechał do 
Niemiec. W ciągu całego popołudnia oby- 
dwaj monarchowie byli serdecznie witani 
przez ludność. 

Zjazd w Niszu uznają tu jako wypadek 

o wielkiem znaczeniu. Cała prasa przy- 

wiązuje duże znaczenie odwiedzin cesar- 

skich, pod względem politycznym i wojsko- 
wym. 


Telegram Biura Wolffa. 
Sofia, 20 stycznia. 


szu 18 stycznia, król bułgarski wygłosił na- 
stępującą mowę: 

„Pełen dziejowego znaczenia jest dzień 
disiej szy. 215 lat temu wielki przodek W. 
l Mości, Fryderyk I silną ręką wło- 

ł królewską korong Prus na głowę swoją. 
| hh: dnia 18-go stycznia w 1871-ym r. za 
dziada W. ©. Mości powstało. nówe cesarstwa 
niemieckie. Wilhelm Wielki wznowił w Wer- 


1916-go roku jego pełen chwały wnuk, po- 
tężaem słowem władcy usungwszy wszelkie 
przeszkody, przejeżdża przez zamieszkałą 
niegdyś przez Serbów północno-zachodnią 
część półwyspu Bałkańskiego i krokiem zwy- 
cięskim wsiępuje do dawnego cestrum rzym- 
skiego Nissa. Tu, otoczeni sławą, spotykają 
się władcy dwóch sprzymierzonych krajów na. 
ziemi, która aż po 37 lat temu wsiscz byla 
czysto bułgarską i teraz, przez wspólne bro- 
ni naszej powodzenie, Buigaryi została zwró- 
cona. We własnem mojem i w imieniu na- 
rodu mego składam W. C. Mości nasze po- 
dziękowanie za wyświadczony nam swą wi- 
zytą wielki honor i serdecznie witam Cesarza 


tego Wielkiego. Wizyta W. C. Mości tem więk- 
sze ma znaczenie dla kraju mojego, że wy- 
padła ona wśród gwałłownych burz wojny 
wszechówiatowej, w której naród bułgarski 
zwiazał swój los z losem narodu niemieckie- 
zo dla obrony słusznej sprawy mocarstw cen- 
tralnych, a równocześnie dla osiągnięcia 
swych uprawnionych roszczeń narodowych. 
Dla urzeczywistnienia tego celu, na roz- 
kaz W. ©. Mości, wspólnie z naszym mężnym 
sprzymierzeńcem  austro-węgierskim, pełne 


mymi Bułgarami do walki, w której nasi wo- 
iownicy wykazali swe świetne cnoty wojsko- 
we. Świat ze zdziwieniem i podziwem. poznai 
siłę. Niemiec, oraz ich sprzymierzeńców i wie- 
rzy w niezwyciężalnoś ć wojska niemieckiego 
pod wodzą i kierownictwem swego Cesarza. 
Wznoszę tóast za cenne zdrowie i za dal- 
sze powodzenie W. C. Mości, Najdostojniej- 
szego wodzą wojsk niemieckich i mojego po- 
tężnego i drogiego sprzymierzeńca z życze- 
niem, aby rok 1916 przez trwały pokój przy- 
alósł nam święte plony naszych zwycięstw, 
przez pokój, który pozwoli ludowi mojemu 
| w przyszłości być pożytecznym współpracowni- 
kiem w dziele kultury". 


Telegram własny „Godz. Pol“, 
` Wiedeń, 20 stycznia. 


y y centralnych w ciągu AA 17 


ry: 8i pS milionów į jes jalón, 1 10, 000 


ie 12 w południe pe 
przybranego .Niszu | p 


Podczas obiadu galowego, jaki odbył się 
w czasie pobytu Cesarza Niemieckiego w Ni- 


salu koronę niemiecką. Dziś 18-go stycznia ` 


Niemieckiego w rodzinnemi mieście Konstan- 


chwały wojsko niemieekie wystąpiło wraz z | 


| plomała zagranieżny z Chrystyanit.* 


We edług dokonanych obliczeń, zdobycz | | 


cy wojny wynosi ogółem 470,000 klm. | 


| ezd pogłoskem, 


zpw: a 


ikea własny „Goñi. Pol“ 

Sofia, 20 stycznia, 

Panuje tu ogólne przekonanie, że w zać 

mian za utraconą górę Łowczen, Czarnogórze 

otrzyma bogate wynagrodzenie w postaci ka= 

„wałka kraju serbskiego, oraz, że dynastya 

 ©zarnogórska pozostanie na tronie powiększ 
nego Czarnogórza. : 


* 
~ ~ 


r 


E Imie prakt. 


| Telegram własny „Godz. Pol“. 
- Petersburg, 20 stycznia. 


Rada ministrów przyjęła projekty ministr 
spraw zagranicznych, dotyczące zastosowanią 
i uzupełnienia wykazu towarów zaliczonych do 
kontrabandy zgodnie z najnowszemi postano- 
wieniami gabinetu angielskiego i francuski 
go. Rada ministrów przyjęła również proje 
ministra spraw zagranicznych określają 
przynależność narodową okrętów, która w 
przyszłości będzie określoną jedynie na moc 
narodowości istotnego właściciela okręt 
Wskutek tego okręt będzie uważany za ne 
tralny, związkowy lub nieprzyjacielski, niez: 
leżnie od flagi jaka na nim powiewa, lecz o 
narodowości właściciela. 


proza miinaan Ga 


Uradenie „A mali 


Telegram wom „Godz. Pol 
a> 20 aa 


i 
+ 


«, 


zeigera”: 


chanie sila 
skie prawie 
padek: Czarno A 
zumienia jeszcze wię a tel kę, ani 
padek Serbii. a 


Telegram a, „Godz. POLE. > 
Kolania, 20 stycznia; 


Do „Kölnische Volkszeitung“ donoszą 4 
Amsterdamu: W Sąsiedztwie wyspy Shiermo- 
nikoog rozbiła się angielska łódź podwodnasij 
ludzi załogi ocaliła holenderską łódź ratunko- 
wa, pozostałych zabrał na pokład torpedowiec 
angielski. | 


Telegram własny „Gadz. Pol. 
Berlin, 20 m > 


„Berliner Tageblatt* donosi: Wedi 
wiadomości nadesziej z Waszyngtonu, AT 
glia nosi się z zamiarem ogłosić blokad: 


* 


Rotterdamu i innych portów, ponieważ | 
znaje je za porty wwozowe dla Niemiec, 


A Norwegi, 
SASZ: własny „Godz. Pol“. - 
Berlin, 20 styczni: 
Wysłannik niemiecki, hr. Operndort pr 
był do Bergen w celu wyrażenia z upoważ 
nią cesarza współczucia władzom rządów 
Odwiedziny te uważają w Norwegii; jako 
wód przyjaznej życzliwości cesarza niemi 


kiego dla starego miasta portowego przy č 
zauważono, że nie przybył tam ani jeden 


EJ 


upra yła 


Telegram własny „Godz. Pol“, » 
; - Rotterdam, 20 styc 


Poselstwo serbskie w Paryżu i 


jakoby rząd serbsk 
y pokojowe : Z państwa! i 


dzl układ 


è ssać „Godz. Pal", 


a. a kA 
-porie naćzwyczaj ścisia. 


RY 


Bela , 50 stycznia. 
„Gloraało aTtalia" sil, ie Baleaiki 


ji ems będą megly brenić się pree 
| gnemiu stakewi, lub owontsalnamu © 
ses sojka państw canirałaych. 


T: własny sundi. Fol”. 
teriam, 2 siyemis. 
Agencja Reułera dowiaduje się, te mi- 
nisteryum angielskie nie otrzymało palwiem 
dzenia poglosek e wylądowaniu wojsk związ 
kowych « Koryncie, na zachód od Alen, W 
Xanti albo też w Sasada na północno-znehad. 
niem wybrzeżu Grecy. Dzienniki eiaa 


hwat pogłoski te za uieuznsa 


ERGO wi 


M kawy pór ŻE 
dajnych, została w I Papia sd 


elegram własny „Godz. Pol“, 
Berilis, 20 stycznia. 
doniesienia „B. Z. am Mittag“ 
fran tuska przeszukiwala kil- 
frechich w 
*jnej uieprzyjacielskich łodzi 
podwodnye h. Poszukiwania te oddywały się 
bes gozwelenia rzadu eeki 


ni i "w Tra qi. 


Telegram wlasny „Godz. aa ; 
zde stycz mia. 


wiek Dar z wong Po pa 
łu się ogólna rada wojenna koalicj rt 


Tele egram AH „Gadz. Pol”, 

Pelorskurg, 20 styczuła. | 

| Gazela „Nirżewyja Wiedomosii” donosi 

w oprane wizyty wieżkiego księcia deriego 
i Towie w T 


Tokio, > phone sisie M 


RZE 


am sia: „Go dz. Pal". 


- Łandya , 26 stycznia. 
donosi, że an parowiec 


losy pojemnosci bru iito) zate 


Gali AZ i EE $i CEM 


a 


celu wykrycia 


«Kia 


sajica. 


s zaj 
n aaia 
Z; z 
dj j 


iał 
areia Bu- 


AAAS KENA s 


riivida aranista egiii ci: dal ie R GRE enn RRAS AAS 


| górze z 


| upniażye i króla Aoa 


„Godz. Pol“: 
sa 20) sty 
] =Z- denesi T% 


: dadanie boal przez 
„aa efarsogórskie sa Ironelo i 
| Berala Kocressa postępuje seybko 
| Cmrnogórski bank | 


| sie. 


śstelsi cię. Si 


Taler gram wlasny „Godz. Pol", 
Berlia, 20 stycznia. 
Berliner Tageblatt“ donosi s Esymu: 


wielkiego rosemrowaala s powodu upadku 
Czarnogórza pomine, twierdzenia, Że po- 
ułoważ Czarnegórze posiadała tylko 30 iy- 
j śelnierzy sę wilo dla koealieyi 

> pot raz, ho wynikia z powe- 
ża sirais, jest niewiel- 


Do, „Bok al Anzeigera" donoszą z Rzy- 
Prasa wios ska zmienila dziś swe za- 
tywania I w selg ukrycia rozczarowania 
twierd izi, jakoby AC Czammogórza, 
oraz zdobycie Łowezenu by 

Sleng przez Austrysków grę, 
derwanie się Czarnogóra od awen 
mienia było jus oddawna przygok 
przy pomocy sókówań z Austrva. (3 


u niej z prze 


daje z komi 


si 


ie.  Syłuacya rządu wio 
skiego jest do tego stopnia nieszcz eśliwą, 
że przejawia się lo dobilnie z kaźdej szpalty 


dzienników, które zajdjąc s się spia. po- 
między dwoma miotami 
na alski £ odwrotnie. 


ew. York, 30 stycznia. 
„Sprawozdanie telegraficzne koresponden- 
Upadek Czarnogórza wywar w 
Erpa szczególne wrażenie. 


Post” w jednym z artykułów 
ierdzi, że upadek Czarnogórza 
edem mi iiłarnym „posiada bardzo nie 


k 


+1 enle, lecz jako odstapienie kra- 
ju tego prawy kosli licy, posisda pewną 
wariość moralną dla strony przeciynej. Nie 


siega wąipliwości, iż jest lo zagadks, dlaczego 
właćrea ozna pokój, gdyż nie 
byłoby nie więcej Baluralnego, „jak toluąć się 


de Woch. Roug pa 
wadu, że w lochy odmówiły pomocy sprzy mie- 
rzeńcowi I kt uzynówi, | powinna być palsi; cie 


KA Peje Pia 


LR 


własny „Godz. Pol". 
Lendyn, 20 stycz 


„Times” pisze w jednym z artykułów 
jest 


rolei i | tapo- 
js poj Gpi rowadzić 


dor rosyjski w Rzymie nie ukrywa 


ofiarowała swe sęk Awi mi 
„mieniio się wz zgiędi 


_ narodowi, że nie 


, Że jest i io pierwszy rys W ee 


OUR PPT ESES SAR NRETI EES SAES BRUB RAERD TOTEE ARAARA AE AAS S n p PAWELEK 


OE ZE 


aszkody | sa 
du jej nwazył w Al- E 


E A T EA ES E A 


an wheny „Godz. Pol" 
„ Rotterdam, 20 stycznia. 
Agenecya Navasa donosi: 
pomiędzy Austre - Węgrami a Crurnozgó- 
zem rokowania pokojowe zostały przez , 
Czarnogórze zerwane, ponieważ warunki 
podane przez Austryę okazały się nie do 
przyjęcia. 
„Journal des Debats“ dodaje, że król 
Mikolaj wraz ze swoją redziną wsiadł na 
okręt w San Giovani di Hedua, 


ame Fc A 


wiasny „lłodz, Pol, 
| Losiyn, 20 stycznia. 
Biore Reniera donosi z Rzymu, iż wis- 


i Tel s 


Toczęce się | 


domość o zerwaniu rokowań pokojowych. 


pomiędzy Austro - Węgrami a Crarnogó- 
rzem nadeszła de Rzymu w ciągu dnia į pa- 
twierdzona zostala przez odjazd do Wloch 
króla Mikolaja z rodziną. 


Telegram. wlasny „Godz. Pal", 
- Haga, 20 stycznia. 


% 


„Dally Express” donosi z Rzymu: Ka- 
pitulaeya Czaruozdrza spowodowała rozlsm 


kołuja Książę Danilo, który wraz ze swą 
nałżonką, Niemką, został wygnany przed 
sześcioma miesiącami z Czarnsgórza, po- 
wrócił tam. Zało książę Mirko wraz z mel- 
żonką, ze wzylędu na ich uczucia wielko- 


o dobrze obmy- | słowi „a. bawią obecnie w gościnie na 


Berlin, 29 dok: 
Według dobrze poinformowany ch iro 
del berlińskich, rokowania pokojowe pomię- 
dzy Austro- Węgrami a Czarnogórzem wogó- 
le nia posunęly się dotychczas na. tyle, aże- 
by można bylo twierdzić o przyjęciu lub od. 
rzuceniu proponowanych przez monarchię | 
naddunajskę warunków, wobec czego wia- | 


'domości angielskie i francuskie należy u- 


| ważąć za kłamliwa. 


 lqerenia się ish de trójparozumienia, 


" 


ka 


mine y PiN 


Telegram wlasny . „Godz. Pol", 
Wiedeń, 20 stycznia. 


„Kerrespondenz Rundschau” donosi z Pe- 


pi Il 


dale w Peterskurzu wielkie 


Warie ess skutek jak | 
w Petersburgu nie ubrywsja wyrzutów skie- 


Twier 
s one, te zaciekle przeciwdziałanie Wiech 
w sprawie uznasia ogólnego plana welenne- 
ge sialo się przyczynę niepemyślnego przebie- 


waly katastrełę Crarnogórza. 
Petersburskie koła wojskowe twierdza, 


de upadek Czernogórza spoweduje pre le: 
(wszrztkiem oswabadzenie wajsk austryacka- 


wsgierskich, co może wpirnsć na inse ope 


jące SŚlowianom przypominają nieprzychyine 
stanowisko Wiech w r 1913 w sprawie prey- 


Telegram wiasny „Godz. Pol. 
Berlin, 20 stycznia. 
„Lokal Anzeiger“ donosi: Państwa ZA» 


chodnie i Włochy zerwały stosunki dyple- 
matyczne z dworem króla Mikolaja. 


Telegram własny „Godz. Pol. 
Berlin, 20 stycznia, 


Korespondent „Taegliche Rundschau” do- 
nosi z Lugano wrażenia swe, jakie odniósł z 
rozmów z wybitnymi politykami włoskimi w 
sprawie przy szlego sianowiska Włoch. We- 
dług opinii owych polityków, stosunki we 
- Włoszech zaczy nają przybierać formy zupełnej 
anarchii, Rząd. widocznie obawia się zama- 
chów, gdyż w ostatnich czasach powiększył 


, znacznie liczbę urzędników policyjnych. Po- 


dobnie jak w czasie pamiętnych dni majowych, 


| kraj znajduje się pod AE motłochu, który 


1 O RWWGOZĄKCEWZWEENRTĘY READER O LISĄ aE 


wówczas z inspiracyi rządu pchał do wojny, a 
dzisiaj już ao A. do rewolucyi. Wśród 
ruzważniejszej części ludności panuje tem 
większe zaniepokojenie, że policya aresztuje 
nietylko zdecydowany ch rewojucyonistów, lecz 
także polityk ców, a nawet czynnych, ale urlo- 
powantch oficerów. jedna z wybilnech oso- 


bistości włoskich, która do swej rodziny zali- 


w dałsko rozgelezione| rodzinie króla Ni- 


cza znanych mężów stanu, wyraziła do WSPO- 
mmianego korespondenta przekonanie, że je- 
dynym ratunkiem Włoch jest jak najszybsze 
zawarcie por koja, ustąpienie obscneso mini- 


sierrum i natyekmiastowe prrylsezenie się Z 


powrotem do Niemiec i Ansiryi Starcia, jakie 
mają miejsce pomiędzy genera tami, nie są już 
iajemnicą dla żadnego polityka, a ustawiczne 
nieporozumienia w głównej kwaterze rozsze- 
fzyły się poza Ironiem i wywołały gwałtowne 
wrzenie w korpusie oficerskim. Wobec łego, 


| że mocarstwa centralne zdołały doprowadzić 
| do tego, aby móc wycołać wojska swe z Balka- 


| 


nu i trzymać Włochy w szacht, nie ma mowy 
ö tem, aby można prowadzić dalej wojnę s 
wiarę w zwycięstwo, Idea pokoju zyskuje coraz 
więcej zwolenników w sferach inteligencyi. 
Lecz większość zwolenników Giolittiego trwa 
(Jeszcze w rozdwojeniu. Wszyscy ci jednak, 
' którzy patrzę ge sbiej, widzą, że Włochy w nai- 
bliższym czasie bada rmuszone ucztnić zwrot, 
aby nie zginąć w rewolucyi i anarchii. 


Telegram własny „Godz. Pol”. 
Berlin, 20 stycznia. 
pi Popolo d'italia“ pi sze, iż rządy czwór- 
' porozumienia oddawna już Śledziły intrygi . 
; Czarnogórza i dlatego właśnie nie chciały 


| | posłać swych s na Łowczen. 


| Ra wszy 

skiego panuje zupełny spokój. 

teredurga: Poddanie si arnegórza wywo- A > A » 
" sz a onie .bromi postępuje zupełnie bez przeszkód. 
S AF d S A 

twinszera w slersth wszechsłowiańskiek wy- 


jar plerunu. Także fo 


RNEER Ae Ro OWE ME KE m 


gu wypadków na Balkanach, oras spowódo- | 


WAB WIOAEYR AO E OWE EO ERA AE AAA 


| racpe, srezególnie m Salsnikami. 
e ą ola r ni żę! am ʻ i 
i francuska 0 kapitulaeyi. 
ię wlasny „Godz. Pol". 
A Berlin, 20 stycznia. 
|, Bo „Wossische Zeitung“ donosza: Pra- | 
«a francuska czyni roznaczliwe wysiłki aje- 
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by wykazać, że część odpowiedzialności 
| przypadająca na Francyę za smuine zakoń- 
'czenie wypadków w Czarnogdrzu i Albanii 
j jest. stosunkowo bardzo mała. Liczne jed- 
nak korzyści czwórporoznmienia rozbiłyby 


się doszczętnie. gdyby państwa uczestniczą- 
es w wojnie nie zgodziły się na poświęce- 


mie swoich nalbardziej nawel usprawiedli- 


-włenvch dsżeń narodowych I nie zacfiaro- 
- wały na 


najwyższego napiecia swych wysiłków 
BM, IMS Sprawy wspólnej. 


a wa SP WRZE 


> 'eylne rozpeczęły rozdzielanie 
ię wąska "m PA. PP : R r spre zoia., | S ES A Pi i 
rowanyeh przeciwko Wlochom. Siery sprzyja- | wpłynęłe na podniesienie nastroju, przygnę- 


jasiri viril unose, 


Telegram wiisny „Gadz. Pol 
Berlin, 20 stycznia 
wnej kwatery prasowej donoszą: 
rattich eleinkach frontu  czarnogór- 
Składanie 


Z G 


Wśród ludności panuje rafaść z powodu, Że sas 
końezyla się dla niej wojna. Wojska okupa- 
żywności, 608 


bionego dotychczas s powodu braku najwa- 
E S 


żumiejstych produktów.  Ladność pochwała 
wszędzie krok rządu i króla. 
s 
LA r 
ASA ARANEA 
si GT R. 


Telegram wlasny „Godz. Pol”. 
Sofia, 20 stycznia, 


Po kapiiniaeri, Czarnogórze ma głównie 
jedno życzenie, a jest niem, ażeby pa jego ror- 
brojeniu mieszkańcom pozwolono powrócić do 
demów rodzinnych, dis zwalczania panoszącej 
się nę lzy. Wątpiiwa jest rzeczą, czy Austro- 
Węgry zadaśćuczynia tej prośbie, najprawda: 
podobniej jednak jeżcy czarnogórscy będą in- 
ternowani, gdyż nawet sam nafzór nad po- 


| szczególnemi osadami wymagałby uwięzienia 


wiełu sił wojskowych. Na chwilowe trudności 
napstyka zajgeje Taraboszu, którego mieszkań- 
ey zwiekają ze a żeniem broni, webeęc czego 
komunikarya ze Skutari jest jeszcze przerwyn- 
ną. W chwili = droga de Skutari zostanie 
otwartą, wojska austryseko-węgierskie poma- 
szerują do północnej Albanii, ażchy uderzyć 
Ba wejska Essada Paszy, eraz na Wiaehcw 
przebywających na wybrzeżu pol  Valons, 
Nadmienić należy, że rozbrojeni zostaną nige 


: tylko ezarnogórey, leeg również te erriei aS 


mii serbskiek kozo; sthroniiy się w 
górzu. 


s 


o) 


jalendarzyk.. 


bakok ie abia a l ee 


Dziś: Agnieszki. 
niro: Wiacentego. 
Widowiska. 
Meatr Polski: Jutro „Mściciel” J. Germana. 


Wystawa. 
- Bala Graad Hotela Wystawa rysunków Artura 


rriet 


Rocznice, 


ja 21 r.1310. Janisław, arcyhiskup gniezleński, 
; s kaiedrze św, Warlawa na Wa 
"weselu. koronuje na króla Wiadr- 

elewa Lokietka | malzsonkę jego, 


dadwigę, córkę Bolesława Poboż: | 


nego, księcia kaliskiego. 
Pogrom Tatarów pod Zaslawiem; 
w bitwie tej odznaczył się króle- 
wiez dan Olbracht. 

derzy Wilhelm, elektor branden- 
bureki a książę pruski, sklada 
hold tenniczy królowi Władysła- 
wowi IV. | 


Naradą lekarzy szkolnych. 


Ve włorek, lego tygodnia odbyła się 

| narada lekarzy szkolnych szkół miej 

, na której jeden z lekarzy wyjaśnił spra- 
mia oczu u dzieci szkolnych, drugi 
wę badania gardła i nosa. 


Eai 


Walka z tylusem. 


W sobotę odbędzie się dalsza szczepienie 
Ipsrnianie) przeciwko durowi (tyfusowi) 
mu, lekarzom dzielnicowym i lsnym. 


PA 


Rozwody. 


rzędu spraw, które w praktyce konsu- 

: prawnych nie ostatnie zajmują miej- 
c; należą rozwody. Jedna tylko z kancela- 
łakich zanotowała w ciągu ostatnich paru 
gey 16 wniosków rozwodowych, przyczem 
zaledwie wpłynęły od żydów, gdzie la- 
wodów usprawiedliwia ich częstość. 

już zaznaczyliśmy, Towarzystwa po 

= gszczędnościowe przystapiły do e- 

p ściągania od dłużników swoich 

sh rat od zacięgniętych na dlugo przed 

ojua poż Większe instytucye tego ty- 
i<zynią lo własnymi środkami, posiłkując 
rowym. monilem i conajwyżej groźbą eg 

1 sądowych. innne natomiast przeka- 
sprawy lakie konsuleniom prawnym. Tu 

ły tylko dochodzi do rozpraw 


obywatelskich dłużnika następu- 
NMOP „wojenną”, 


zastrzeżeniem, 


pesien aat 


pracowników piekarskich. 


skich z propozycja Wwpiyoigcia na 


ioreów, a lo celem poprawy Wa- | 


ów bytu robotników. 


wie Związku zaznaczono, że Wa- 


robotnicy piekarscy uzyskali w r. | 


q utrzymali aż do r. 1014, zostały przez 
większość majstrów zmienione i zer- 
e już w czasie wojny. Redukcya płac wy- 


50 pros i więcej. Wprawdzie — brzmi da- | zdając sobie sprawę z powagi chwil, postawiło so- 


twa — nieregularny | ograniczony do- 


ki, a w związku z tem i nieregularne | 


pónowanie wielu piekarń, jest poważuym 


wym ciężarem piekarstwa, niemniej | 


aż | ceny chleba zostały niewspółmier- 

s podniesione, a różne koszty administra- 
tyjne w wielu razach bardzo zmniejszono. 
i ogromne zapotrzebowanie, zupelnie 


+ konieczną, jest fakt, 
- tryńskiego i in, albo wcale nie zmienily wa- 
| guhków pracy, albo zmniejszyły zarobki robe- 
-dmicze nieznacznie, 


Z przytułku dla żebraków. 
W przytulku dla żebraków, w gmachu mon> 


D zawodowych żebraków. Żebracy atrzymu- 
rasy dziennie pożywienie I zmuszeni są do 
i;pwańla różnych prac. Żydzi zosil umiesze 


dzielnie I żywność atrzymują z osobnej, ka-- 


a gospodarcze | domowe prace w 
| wykoaywać internowani żebracy. 
zajmują się rabaniem drzewa, ġe 

'simregu innych rękodgieł 1 rzemioał, 

(rh salach zarobkowych. Dla dzieci że: 


3 


ina, bxi ą „| zagalł prezes Zarządu, 
ażnie bowiem po odwołaniu | który na przewodniczącego obrad zapropono- 


| wał p. Wojciecha Oppeln - Bronikowskiego. 


nie podle- | 


że*wiele największych | 
A, jak Hermasów, Skórczyńskiego, Kope | 


monopolu, wrządzony będzie oddział dla 


wcząt upadłych, 


oaan 


Przeniesienie laboratoryów. 
Laboratorya chemierno-bakteryologlezne, 


stwowe i miejskie, z dotychczasowego lokalu w | właścicieli nieruchomości przedsiębrano następują 


| ee kroki: 


gmachu byłego magistratu, z powodu zbyt « 


| pomieszczenia, zostaną przeniesione w najbli 
dniach do laboratoryum przy szkole przemysłowej, ” 
przy uh Pańskiej. . o 


Dla chorych zakaźnych. 


Jak słyszeliśmy, wydział budowlany ma- 


gisiralu ma przystąpić do opracowania planów 
budowy baraków dla chorych zakaźnych. 


wenę ów» 


Nowy ararat dezyniekcyjny. 


Delesacva zdrowotności milasla, celem ie | 
o nien za a ak tyzacyjnych przez jego członków, przesłano wia- 
| dzom tegoż Tow. dwa projekty poprawy stanu rze- 


łatwienia walki z chorobami zakaźnemi po- 


stanowiła nabyć dla kamery dezynfekcyjnej ' 


jeszcze jeden ruchomy aparat dezyniekcyjny. 


Czytelnia robotników malarzy. 
Komisya kulturalna przy Związku zawo- 


"dowym robotników malarzy otwiera w loka- | 
lu własnym przy ul. Piotrkowskiej 20, czytel- 


nię pism dla członków związku. 


ROZOWE 


Taksa na chleb, 

Z palecenia Komitetu rozdziału chleba I maki, 
wszystkie piekarnie i sklepy, sprzedające chleb, 
muszą wywiesić na miejsczch widocznych taksy z 
ceną na chleb, 
drożej penad 10 i pół kop. za funt. 


Praca w zakładach fryzyerskich. + 
Zarząd Slow. pracowników  fryzyerskich 
opracowuje miemoryał do władz w sprawie u- 
normowania godzin pracy w zakładach iry- 
zyerskich. W memoryale powiedziane będzie, 
że właściciele zakładów wykraczaja przeciwko 
przepisom o normalnym wypoczynku dla pra- 
cowników, | 
_ Zbrodnia. W dole ustępowym przy ul. Ciemnej 
128, znaleziono zwłoki niemowlęcia plei żeńskiej, 
okało 6 tygodni życia liczącego. Policya zajęła się 
odnalezieniem matki, 


se tan sra APR. 


Teatr i muzyka. 


Zachęceni powodzeniem, jakie osiagnęły dwa 


przedstawienia utworu Zapolskiej „Tamten“, artu | 
| Bei Teatru Rozmaiłości dają dziś trzecie przedsta» | 
wienie tej sztuki po cenach znacznie zniżonych. `| 


lesaran SOW. 


zywa oce 


W dniu wczorajszym o godz. 5 po połu- 
dniu, w sali Resursy rzemieślniczej chrześci- | 


EJ 


jańskiej, przy ul. Widzewskiej Nr, 117, odbyło 


się ogólne zebranie członków Stowarzyszenia | 


właściełeli nieruchomości miasta Łodzi. Przy 
szczelnie wypełnionej obszernej sali, zebranie 
p. Gustaw Klukow, 


Przewodniczący ze swej strony zaprosił na 
asesorów pp. Teodora Frydrycha, Izydora 
Manlibanda, adw. Planera, Feliksa Wassercu- 
ga, inż. Stłachlewskiego i Oskara Dreslera, oraz 


7 | 2a trzymającego pióro p. Jana Lipińskiego. 
Związek PA od owy pracu ka nik S ; 
zwrócił się do Zgromadzenia maj. | 


* Na wułosek przewodniczącego uczczono 
przez powstanie z miejsc pamięć á p. zmarlłe- 


| go prezesa Zarządu Stow. Leopolda Zonera, 
| Następnie p. Wojciechowski odczytał spra- | 
| wozdanie z działalności Zarządu Słow. za rok 


ubiegły, poczynając od dnia założenia, t. j. 1-go 
lutego 1015 roku do 1 stycznia roku bież. 
Towarzystwo — brzmi sprawozdanie — zalo- 
żone przez ludzi dobrej woli i wielkiej energii 
podczas zawieruchy największej z wojen świata, 


bie za zadanie wywalczenie wpływu dla ogółu po- 
siadaczy nieruchomości na gospodarke miejska, za- 
równo jak obronę w granicach prawa ichowysoce 
zagrożonych intcresów maferyalnych, dežel ani 


| jedno, ani drugie w stopniu dla ogółu pożędanym: | 
| osiągnięte nie została, przypisać to należy wieke 
niepewnej | wprost nadzwyczajnej w history świa- | 
(la sytuacył 
© prasa ryzyko zawodowe. Najlepszym dowo- | 


dem, że obniżenie zarobków nie-bylo rzeczą | go roku odbylo bowiem 48 posiedzeń zarządu i 


|4 zebrani cgdlae, 


nie zaś brakowi energii członków 
dwóch byłych Zarządów Słow. W przeciągu ubiegie- 


W dziedzinie spraw spolecznych zabrano niejed- 


| nokrolnie głos, starając się © koopłacyę trzech 


rzłonków Zarządu do b. Komitetu głównego, aby 


| uzyskać wpływ w kwastyach gospodarczych miasta. 


W tym samym celu ogólne zebranie z dnia 10 mar- 


| ca 1016 r. upoważudło zarząd do poczynienia legal 
nych starań o zmianę dodatku do $ 7 Ustawy. Wy- 
pola, przy ul. Rokicińskiej, dotychczas umieszczono | 


rażono swą opinię co da niezbędnych dla miasia 


| nowych arteryi komunikacyjnych, odpowiadając, na 
| ankietę w tej sprawie b. Sekeyi robół publicznych. 


Przesłano skromną może liczną dla. ówczesnego 
stanu kasy Siow, zapomogę Sekcyl szkolnej dla 
zwalczania analfabetyzmu. Przestano b, Komiteto- 
wi Głównemu deklaracyę co do f ii 


| pożyczki t. zw. miejskiej. 
cz tego żebracy będą ze- | Na 


Na skutek zapros 
skierowanego do 11 
słano delegata do rewi 


tehu Rewitya do skulka 


| uczelniom polskim: uniwereyt 
„nawiązano stosunki z war 
4 niem właścicieli nie 


„dzienne czionków, 
| obydwie strony do zgody; w ten sposób zostało 


kióry nie może być sprzedawany | 


owi i politechn 


formowania się o położeniu ekonomicznem W 


. W dzedzinie obrony interesów. materyalnych 


4) Złożeno memoryal o sądach komornianych 
na ręce b. Sekeyi prawnej przy glównym Komiłe- 


| cie obywat. z wyrażeniem nieodzownej potrzeby : 
zreformowania ówczesnych sadów milieyjnych. 


2) Starano się napróżno o zezwolenie wladz 0- 


| kupacyjnych na utworzenie przy Stowarzyszeniu £ 


pośród jego członków trzech sekcyi; a) finansowo- 


| prawnej, b) gospadurczo-sanitarnej I e) spraw miej- 
| skich í społeczno-kulturalnych. , 


3) Uchwalona w zasadzie utworzyć. przy Sto- 


warzyszeniu oddzial informacyi o wolnych mieszka- 


niach. , A . | 
(|. 4) Wobec trudności płatniczych Tow. Kredy- 
iowego, wynikłych wskutek niepłacenia rat amor 


czy. ; 
5) Starano się niejednokrofnie o zwołanie przez 


| władze Tow. Kreh zebrania ogólnego dla omó- 


wienia istotnego słanu Towarzystwa. | 
6) Uchwalono wystąpić do władz okupacyjnych 


| z prośbą o utworzenie sądów obywatelskich do 


spraw komornianych, axcya ta zostala, jako spÓóź- 
niona, zaniechaną wobec otwórzenia niemieckich 


sądów pokoju. 


7) W celu pośredniczenia w załatwianiu nie- 
porozumień komornianych utworzono dyżury co- 
którzy starają się doprowadzić 


rozpatrzonych i załatwionych 226 pretensyi na tie 
mieszkaniowem. 


8) Aby uzyskać materyal cyłrowy dla zobraRZz0+ | 


wania istolnych strat, poniesionych przez ogół wła- 
ścieleli nieruchomości m. Łodzi rozesłano ankietę 
do wszystkich posiadaczy domów. Na podstawie 
odpowiedzi stwierdzono około 13,000,000 rubli za- 
leglości i to tylko za czas od l-go lipca 1914 do 1 
lipca 1015 roku. ; 

9) Starano się o ulgi przy rekwizycyi wanien, 
pieców kspiełowych i kotlów miśdzianych. _ 

10) Uzyskano pozwolenie władz okupacyjnych 
na sprzedał książek i kart meldunkówych, druko- 
wanych również w języku polskim. 

11) Dwukrotnie na ręce Generał-Gubernatora 
i Referenta do spraw podatkowych złożono memo- 


| ryały z prośbą o ulgi przy płaceniu podatków, wo- 


boe wyżej wymienionych strat ogółu posiadaczy 
domów, 

12) Opracowano Ustawę Towarzystwa wzajem- 
nych Ubezpieczeń od ognia właścieleli nierucho- 
mości m. Łodzi, realizacya jednak tego projektu 
została odroczona do roku przyszłego; w tejże 
sprawie prowadzone są zasadnicze pertrakiacye z 
Warszawskiem Towarzystwem Ubezpieczeń od o- 


gnia. 
13) Złożono do ygadz dwa memoryały: 


+ a) W sprawie nakładania sekwestrów na 
nieruchomości, i 
b) w sprawie wydania rozporządzenia © 
sądach polubownych, jakie w niektó- 
rych państwach Rzeszy Niemieckiej o- 
bowiązują. Sądy te miałyby za zadanie 
osiągnięcie zgody między dłużnikiem i 
wierzycielem, gospodarzem i lokatorem. 
Odpowiedzi Stow. na obydwa memorya- 
ły dotychczas nie otrzymało. 
14) Zwrócono uwagę na Towarzystwo Kredy- 


| towe wobec siwierdzonego przez ogół braku czynu 


ze sirony wladz Tow. i 
Rozwój Stowarzyszenia widoczny jest z zesta- 


| wienia dawnej i obecnej liczby członków, a mia- 


nowicie dnia i-go lutego 1915 r. lista członków 
wykazywała 147, a obecnie 20-go stycznia 1916 ro- 


ku — L1ISó-u. 


Lokal Słow. odpowiednio zwiększono i ume- 
blowanoo 1 
- Sprawezdanie kasowe wykazuje nastepujace 
cyfry: Z wpisów 2.105 rb., składek członkowskich 
2,188 rb., dochodów z sądów polubownych 898 rb. 
26-kop., dochodów nadzwyczajnych 447 rb. 80 kop., 
ofiar zamiast wieńców 56 rb. zyskane ze sprze- 
daży ksiąg i kwitów meldunkowych 1,873 rb. 81 
kop. zwroty 6 rb. 87 kop. procenty od lokat w 
banku 5 rb, razem 7,023 rb. 24 kop. 


Wsydatkowano na lokal 550 rb., opał i światło 


| 201 rb. 24 kop., druki 406 rb. 80 kop., nekrologi 


i ogłoszenia 108 rb. 35 kop, woźny 251 rb. inka- 
so 179 rb. 20 kop, pomoc biurowa 489 rb. koszia 
organizacyjne przy zslegalzowaniu usławy (za cza- 
sów rzadów rosyjskich) 320 rb. 70 kop., koszta po- 
dróży delegatów 280 rb. 64 kop., umundurowanie 
wóżnego 125 rb., ofiary dla okhydwu Tow. Dobro- 
czynności i Sekcyę szkolną 125 rb. insłalacyę 
elektryczną 88 rb. 07 kop, zakup inwentarza 
1,867 rb. 5068 kop, inne wydatki 178 rb. 
01 kop, razem 5,312 rb. 80 kop. Saldo w sumie 
1,710 rb. 84 kop. znajduje się na rachunku bie- 
żącym w banku handlowych lódzkim. Powyższa 


"sprawozdanie zostało jednogłośnie przyjęte. Nastę- 


pnie ustanowiony zostal budżet na rok bieżący w 
gylrach następujących: Dochód: z wpisów rb. 800, 
składek 6,000, w tem samych zaległych 8,147 rb. 
dochodów nadzwyczajnych 700, razem 7 tysiecy. 
Wydatki na lokal 1,200 rb. opał 500 rb, razem z 
innymi 6,200 rb. i 


inc np 


W końcu 'przystapiono do kulminacyjne- 


go punktu obrad, wyborów nowego zarządu, 


ponieważ w swoim czasie wskutek różnicy 
zdań pomiędzy członkami zarządu i wytworze- 
niu opożycyi w łonie członków Stow., człon- 
kowie zarządu polacy zrzekli się swych man- 


datów. 


„+ Po ustąpieniu z zarządu pp. prezesa G. 
lu a, sekretarza Furuhielma, skarbnika 
chowskiego, gospodarza Majewicza, o- 


ra? członków: Szymańskiego,  Ciesielskiego, . 
pozostali członkowie żydzi również złożyli swo- 


pandatyę usilując nie przenosić zatargu na 
nt narodowośtiowy. - a | 
Przed przystąpieniem jednakże do wybo- 


sia wskiem Słowarzysze | | 
aści dla wzajemnego in- 


| dwóch największych miastach Królestwa Polskiego | 


'zdecydowanemu antagonizmowi trzech grup, 


zebrani z najwyższem napięciem oczekiwali 
wyniku obliczenia głosów przez komisyę. —. 

W końcu, już po godz, 11 w nocy Skru: 
tynium wyborcze ogłosiło rezultat wyborów. 
Przeszli calkowicie kandydaci listy ugodowej . 
(czerwonej, a mianowicie: Na członków za- 
rządu wybrani zostali panowie: Wójciech | 
Oppeln Bronikowski 681 głosami, Stefan Łę-- 
czycki 650, Franciszek Szymański 646 gł, Ru- 
dolt Planer 633 gł. Ch. Z. Salamonowicz 617,. 
Gustaw Klukow 444, redaktor Aleksander - 
Milker 424, Albert Ziegler 423, Czesław Woj- 
ciechowski 421, Ludwik Hirszberg 420, inż. 
August Furuchielm 418, Stanisław Majewicz 
401 i Czesław Julian Szaniawski 384 głosów. 
Największą z kolei liczbę głosów otrzymali 
pp. Józef Pogonowski 299, Karol Busse 279, 
Stanisław Dobranicki 257, Palmer 225, Fied- 
ler i M. Helman 220. | | e 

Na zastępców członków zarządu pp. Mau- 
rycy Majerowicz 617 głosami, M. Rosengard 
606, Jan Salm 596, Feliks Drozdowski 410, : 


' Aleksander Holegraeber 407, Juliusz Palmer: 


404, Karol Busse 403, Arkadyusz Press 403 i 
Feliks Pawlicki 395 głosami. Do komisyi re-. 
wizyjnej weszły następujące osoby: Jan Li- 
piński 428 głosami, Józef Wolski 427, Edward 
Jezierski 428, Izydor Mantinband 422, Anasta= 
zy Wąsowski 410 i Natan Blausztark 368 gło- 
sami. 

Na ręce przewodniczącego podczas obli. 


! czania głosów wpłynął protest przeciwko pra- 


womocności zebrania, podpisany przez 20 © 
sób. Osoby, podpisane na prołeście, przedo- 
stały się na salę przy końcu zebrania, już 
po zamknięciu listy obecnych i nie otrzymały 
kartek wyborczych dla głosowania, ponieważ. 
listy te wydawane były przy wejściu na salę 
przed zamknięciem tejże listy. Z tego powo 
du protest pozostał bez skutku, 


Z sądów. 


Pięć wyroków śmierci. a SE 


W- Ces-Niem. sądzie okręgowym toczyła się 
wczoraj przewodnictwem sędziego okręgowe 
go Hampfa i w asystencyi fabrykantów łódzkich 
Szwarcszulca i Daube'go rozprawa karna o napad 
zbrojny i zbrodnię przeciwko moralności publicznej, 

Na ławie oskarżonych zasiedli: robotnik fa 
bryczny Józeł Deszczyński, 23 lat, oraz czterej bra- 
cia Janowscy, a mianowicie: Andrzej, lat 28, Woj- 
ciech, lat 86, Bronisław, lat 28 i Władysław, 
lat 27. | 

Oskarżony zarzucono, że późnym wieczorem 
dnia 22 kwietnia 1915 r. na drodze ze Zgierza do 
Łagiewnik napadli na przejeżdżających podróżnych 
z bronią w ręku i ograbili ich. Oprócz tego zgwał- 
cili dwie kobiety. 

Do sprawy powołano 18 świadków. _ a 

Oskarżeni nie przyznali się do winy, wobee 
czego sąd przystąpił do zbadania świadków. 

Pierwszy zeznawał były agent policyi śledczej, 
Dambon, który w swoim czasie aresztował oskar- 
żonych. Dambon potwierdził swe zeznania w pro- 
tokóle i oświadczył, że oskarżeni przyznali się do- 
siny po swem aresztowaniu. Świadek jest mnie- 
mania, że w napadzie tym brał udział również 
osławiony bandyta Kapusta. Na 

Świadek Himmelfarb opowiedział przebieg . 
napadu, nie mógł jednak rozpoznać oskarżonych. 

Następnie przesiuchano 10-letniego Bronisława 
Lewandowskiego, który służył u Janowskich. Chło- 
piec ten oświadczył, że Janowscy wyprawiali w. 
swym domu libacye i tajemne narady, podczas 
których rozkazywano mu wyjść z mieszkania. = 

Świadek L. Zaromb zeznał, że w oskarżonym 
Andrzeju Janowskim poznaje tego osobnika, który 
uzbrojony był w strzelbę i który go obrabował. - 

Świadek J. Sumiraj rozpoznał Bronisława Ja: 
nowskiego, jako uczestnika napadu. 

Najbardziej obciążające zeznanie złożyły Fajga 
Gleit i Estera Burzyńska. Pierwsza z nich oświade 
czyła kategorycznie, że w Deszczyńskim poznaj 
tego osobnika, który ją obrabował i.dwa razy 
zgwałcił Braci Janowskich poznała również ja 
uczestników napadu. : Ak 

Estera Burzyńska oświadczyła również 
gorycznie, że zgwałconą została przez Deszezý 
skiego i Władysława Janowskiego. Zrabowan 
50 rubli. 

Świadek Josek Ceuder,' poznał Andrzeja . 
nowskiego, który podczas napadu uzbrojony: | 
w strzelbę. | g 

Pomimo tak obciążających zeznań, oska! 
nie przyznali się do winy. BRE 

Po przesłuchaniu świadków zabrał głos- 
rałor Marnet, oświadczając, że pomimo za 
się oskarżonych, wina ich zostałą dostat 
wiedziona. Dla tak zwyrodniałych osobni 
mi są oskarżeni, niema micjsca na świ 
żąda też dla nich najsurowszej katy, 


JAO MAA RN 
e e R 


Obrońcy gekaśtónęuh: adwokat 
śmierci na ciężkie więzienie. 

Po krótkiej naradzie, sąd wyniósł wyrck, ska- 
gujący wszystkich oskarżonych na karę śmierci, 


ist do redakcyi. 


Szanowny Panie Redaktorze! 


mieniem Zarządu «Zrzeszenia Artystów war- 
szawskiegó teatru Rozmaiłeści, upraszam Szsnow- 
nego Pana Redaktora o zamieszczenie w swem pi- | 
śmie wyjaśnienia następującego: cd 

W jygodniu ubiegłym otrzymaliśmy kilka pro- 
pozycyj dania w Łodzi d: 21 b. m. przedstawienia 
sztuki „Tamten'. Reliekianiom odpowiedzieliśmy, 
iż zadośćuczynimy ich życzeniu, o ile uzyskają na to 
zgodę organizatorów przedstawień, zapowiedzia- 
nych na d, 19 i 20 b. m, którzy, ponosząc ryzyko 
imprezy, podjętej z własnej inicystywy, muszą mieć 
pierwszeństwo, 

W poniedziałek ubiegły, d. 16 b. ma, wieczo- 
rem, złożył olertę p. Szelfer, kierownik teatru pob 
skiego w Łodzi i rzecz jasna, otrzymał odpov siedź | 

taką samą, jak jego poprzednicy. 

 Tymcznsem wczoraj, po przybyciu do Łodzi, | 
dowiedzieliśmy się ku swojemu zdumieniu, no i... 
oburzeniu, że p. Szefier pod koniec zeszlego tygo- 
dnia ośmielił się bez naszego upoważnienia, najzu- 
pełniej samodzielnie, opublikować afisze, zapowia- 
dające na d. 21 b. m. „pożegnalne przedstawienie 
artystów warszawskiego teatru Rozmaitości". 

Postępek p. Szefiera zasługuje na skarcenie 
tem energiczniejsze, iż z jego powodu zarzad insty- 
tueył tak poważnej, jak Zrzeszenie pierwszej sceny 
polskiej, mógł być podejrzewany, bodaj przez chwi- 
ię, o niedotrzymywanie zobowiązań, jak w tym ra- 
zie, wobec organizatorów 
szego Í dzisiejszego. 

Racz Szanowny Panie przyjąć wyrazy wyso 
go szacunku 

Członek Zarządu Zrzeszenia W. 


przedstawień: wczoraj- 
kie- 


T. R. 


Władysław Pa Hiski 
WATSON 
Obwieszczenie. 
Zameldowane skutkiem obwieszczenia z 


dn. 12 lipca zasoby miedzi, mosiądzu, tomba- 
ku, niklu, cyny, cynku, aluminium, olowiu, bla- 
chy cynkowej, białego mos siadzu i imitacyi 
srebrnej mają być odsławione do składnie, 
Zarządzający lub właściciele tych zaso- 
 bów mieszkający na przedmieściu Widzew do 
Zagajnikowej do stacyi Widzew mają te za- 
meldowane zasoby (naczynia, wszelkiego ro- 
dzaju, przyrządy gospodarcze jak np. kotły do 
: gotowania i do smażenia konfitur, patelnie, | 
formy do pieczywa, półmiski, kotły do prania, 
wanny kąpielowe — z wyjątkiem cynkowych 


v6e 


— piece i t p. przedmioty), oddać możliwie 


bez żelaza w czasie od czwartku, dn. 20 sty- 


cznia do soboty, dn. 22 stycznia od g. 9 rano do 
g. 8 po poł. w gmachu fabrycznym Tow. Ake. 
Widzewskiej Manufaktury Bawe!nianej, daw. 
Heinzel i Kunitzer, Rokicińska 71. Ażeby u- 
niknąć w ostatnim dniu odstawy zbyt wielkie- 
go napływu, usilnie upraszam zacząć z odsta- 
waw większych rozmiarach koniecznie już w 
pierwszym dniu. Urządzenia kapielowe mają 
być odmontowane przez dostawców. 
Natychmiast po zważeniu będą płacone za 


pokwitowaniem następujące ceny za polski, 
„funt: 


_ Miedź M. —.58 
Mosiądz y — 4 
Bronz 9 7—.08 
Aluminium „ —86 ; 
Nikiel » 1468, + 
Antymon „ —24 
Cyna s —22 
Cynk „» —.20 

` Olów » —.15 
Blacha cynk. „ — I2 
Biały mosiadz » —35 
Imit. srebra w —55 


Znalezione po oznaczonym terminie przed 
mioty metalowe będą bezwzględnie konfisko- 


"wane, a posiadacze karani będą grzywna do 


< wykazów 
"cym porządku: 


8,000 m., w razie niemożności po dniu wię- 


Cesarsko - Niemiecki Prezydent Policyi 
> Yon Oppen. 


Obwieszczenie. 


zzz aw 


Wszystkie te w mieście Poi zamieszka- 


| fe osoby, które swe zameldowania do roli pro- 
_€edurowej oddali, które jednakże wykazu 0 u- 
„ Bkytecznionem zameldowaniu nie otrzy mali, | 
Wzywa się, aby wykazy swe w oddziale III 


'Prezydyum Policyi odebrali. Wydawanie tych 
uskutecznionem będzie w następują- 


A piątek dnia 21 EA 1916 r., po polu- 
dniu od 3-ej godziny od litery A do K, 

w sobotę dnia 22 stycznia 1916 r. po połu- 
dniu od B-ej godziny ol litery L do Z. 

Zwraca się jeszcze raz na to uwagę, iż 
tormularze do zameldowania po cenie 10 fen.. 
ją do nabycia w Łodzi u 

1. Feiiiera, Grand Hotel. 

2. w trafice róg Piotrkowskiej i Dzielnej, 

3. Karola Petera, Piotrkowska 100. | 


| 
< zienia za każde 10 marek. j 
a Łódź, dn. 18 stycznia 1916 r. 


Loig w interesie Baz się przed | | 


. Scheuer, 
Hannss 1 Bandt prosili sąd o zamienienie kary 
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| zameldowanieńn: A się w formularz i 
takowy. już wypełniony ze sobą przynieść, 
przez 60 zameldowanie prędzej będzie usku- 
 tecznionem. a 
Łódź, dn. 20 stycznia 1916 r. 
Cesarsko „ Niemiecki Prezydent Policyi. 
von Öppen: 


| OBWIESZCZENIE. 


pin: inw: 


Podczas. strzelania wojskowego w strzel- 


niey na północ od ul. Konstantynowskiej, wej- 
ście na -pole to od strony Konstanty 
i Ziotna — Cyganka dla wszystkich wzbronio- 
ne ze wzgledu na niebezpieczeństwo życia. W 
ciągu ćwiczeń strzelania jako znak niebezpie- 
czeństwa powiewa flaga czerwona na wale o- 
chronnym. -~ 

Łódź, 20 sty emia | 


1016 r. 
"von Bratnzebweig. 
Komemiantur: + miejseowa. 


Cbwi 


Właściciele kwitów tym CZASOWY: 
wionych e Cesar 
dy vum Policyi (Wyd 

którzy się jeszcze mie s 
dia 


25% 


GoW 
SAA SITE 


a 


ych, wysig- 


wW mai a się 


lek, 24 i 31 b. m. przy kasie wy 4 ziału VII, 

Promenada 14, od godziny 9 do 13 przed po- 
łudniem. | 

Łódź, 20 stycznia 1916 r. 

Cesarsko ~ Niemiecki Prezydent Polieyi. 

van Qnhpon. , 

Obwiesz czenie. 

szdu polowego z dnia 18 sty- 

skazano na Śmierć poddanych 


Wyrokiem 
cznia 1916 roku, 
rosyjskich: 

1) ceglarza Jana Rutkowskiego, 

2) rzeźnika Walde iemara Redekera, 

8) cegiarza Piotra Guske 
wszysey z Łodzi, poniewa Ż p 
palną i używali jej w napada 
na ieszkaŃCóW kraju. 

Wyrok spełniono dziś rano o godz. 7-ej 
m. 50 przez rozstrzelanie. 

Łódź, dn. 20 stycznia 1916 r. 

Gubernator wojskowy 
Barth, 
- general-porucmik, 


oda 


d 
ich rabunkowych 


bwieszezenie, 


Przypadający do | Uh podatek od 
psów za rok 1916-ty, w kwocie Mk. 30— na- 
leży wpłacić do- Głównej Kasy Miejskiej, ul. 
„Spacerowa 14, w czasie od dnia 15-g0 do 31-go 
stycznia r. b., w godzinach biurowych pomię- 
„dzy 9 — 12, "BO przed południem. i 

Do opłaty. podatku zobowiązani są wszys- 
cy, którzy.w dniu 1-go stycznia 1916 r. posia- 
dali jeszcze psa. 

Osoby, - które psy swe przed dniem 1-g0 
stycznia usunęły, winny o tem niezwłocznie, 
najpóźniej zaś de dnia 10-g0 stycznia r. b. za- 
meldować ustnie w Biurze Podatkowem Magi- 
stratu m. Łodzi i zarazem zwrócić markę po- 
datkową roku zeszłego. 

Po dokonaniu „powyższego ustaje dopieko 
zobowiązanie do uiszczenia podatku. 

O każdej zmianie właściciela należy w 
wzmiankowanym terminie zameldować w Ma- 
gistracie. 

Nowe marki nie będą wydawane, a raczej 
będą nadal prowadzone marki wydane w roku 
1915-vm. 

Posiadacze psów, którzy swe miejsca za- 
mieszkiwania w Łodzi opuścić maja, zechcą w 
przyszłości o tem Magistrat żhwia domić. 


Łódź, dnia 4 stycznia 1916 r. 


Magistrat. 
| e 8 
wieszczenie. 
GRSOWNiE do 8 25, rozdz. 1 i 7 Niemiec- 


kiej Ordynacyi Obi, Krajowej wszyscy rze- 
szanie niemieccy, którzy w bi eżacym roku ka- 
lendarzowym kończą lat 20 lub są starsi, maja 
się zameldować do 1-go dnia lutego bież, To- 
ku, aby być przyjętymi do poborowego reje- 
stru rekrułacyi, o ile nie otrzymali jeszcze o- 
siątecznej decyzyi co do obowiązku służby 
wojskowej. Wspomniane wyżej osoby mają 
zglosić się osobiście, 
a) o ile mieszkają w Łodzi i powiecie 
Łódzkim — do Cesarsko-Niemieckiego 
Prezydyum Policyi, Promenada 14, po- 

kój 51, pomiędzy 9 a 12 przed lub po- 
między 4 a 6 po południu, 

b) o ile zaś mieszkają w powiecie Łaskim 

i Brzezińskim — w urzędach powiało- 

wych w Pabianicach i Brzezinach. 
Dokurenta dowodowe (metryka, pasz- 
„port, dowód losowy) mają być przy meldowa- 
niu przyniesione z sobą. 
Omieszkanie zameldowania pociąga za 80- 

bą kary podług prawa. 
Łódź, dnia 16 Wola. 1916 r. 


Cesarsko-Niemiecl ki Prezydent Policyi 
podp. Y. Oppen. l 


iadi peana ire 


nów—Brus 


ali oni Dion 
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uregulowania swych żadań w po niedzia- 


"kach, że 


Przedmioty użytku codziennego, jak wia- 
domo, wszędzie «bardzo podrożały, a już 
szczególnie w Warszawie. Tylko mieszkania — 
jak piszą dzienniki — staniały — tu i owdzie 
nawet bardzo. 
'szystkieh jednakowo. W jednym i tym sa- 
mym domu „p gospodarz” jednym lokatorom 
opuścił 40—50 proe. kontotnego. Z innymi za- 
ledwie pączynił 10 proc. ustępstwa. l 
Niktby nie zgadł, czem się „taki“ p. go- 
Spodarz powoduje. Oto — stanem piwnicy. 
Ahah. — mt mówi os Łodzi — 
domyślem się. Ali p 
i cena mieszkania wyższa. 


Rze a 


Ależ nie! weale nie o to idzie. Ustepstwo 
nie zależy od tego, jaka jest piwnica, tylko od 
tego — co w niej jest. Jeśliś, człowiecze za- 


pobiegliwy, spraw il sobie na zimę mały za- 
pas węgla, jakieś 10 20 korey, jeśliś do 
tero dek wmit kilkanoście m drzewa, sgar- 

* torfu, no — i tro chę koksu — i, natural- 
iG W szystko to trzy w piwnicy, — to 
sprobój zaproponować Eo Hoe i“ obniż- 


kę I zomornego. Z Jadnem spotkasz się przy- 
jeciam. 

Przed vie SZ 5 
ciel kamienicy jest 


Y 


w Warszawie ezlowj 
a > 1ó-lu rodzaj 

> placi, lub co m iej obowiszany 
pi acié Wreszeie w. E ze wzczasta- 
acem rozdrażni że loiatoro- 
ri; (wszystkich ple- 


— h pan € eche . SĄ oli uiżył komornel... 
Niechno się pan zapyta, ile pan zapłaci za 
PIZEDTOWA sdzirę tego, eo pan ma w piwnicy. 


Uderzony prot ola. logiki,  znamionujące 
to zdanie, — DOSZ i siać. „Zaśpicwa- 
no“ mi... 50 rb. — tył iko za przewiezienie te- 
go co w piwnicy. | 

— Ble dopilnować przeprowadzki sam 
pan musi, Bo inaczej 'odze połowę wẹ- 
gla i drzewa pa AE da przedsię- 


Co tu długo gadać © łedziieti się na o- 
bniżke 10 proe. od st my poprzednio placonej. 

A gdy mi kto powiada, że mu „p. gospo- 
darz“ opuścił połowę z komornego, — to za- 
raz sobie myślę: 

— Już wiem, — nie masz wee zapasów 
w piwnicy. 

1 już nie wierzę, gdy czyt 


O) 


nieszkan 


am w dzienni- 
ia w Warszawie słaniaży, 
i hal. 


Tytus plamisiy. 


W. Warszawie, jak zresztą w całem Kró- 
lestwie Polskiem szerzy się tyfus plamisty, 


będący jak wi iadomo, choroba bardzo nietez- 
pieczną. Epidemia występuje 
znajduje odpowiednie podłóże, 
mieszkąnia, niedostateczne pi 
niedbale utrzymywanie w czystości ciala, ja- 
ko też ubrania, bielizny, pościeli. W tych wa- 
runkach robactwo szerzy się bardzo szybko, 
mianowicie wszy, będące uajgłówniejszym 
rozsadnikiem tyfusu plamistego. Ludność, i 
tak już ciężko dotknięta przez okoliczność 
wojny, musi być w miarę możności ochraniana 
od wszelkiego zla, z tego też powodu niemo- 
żliwe jest dopuszczenie do wybuchu epidemii, 
któraby dla miasta byla klęską. 
W najbliższej przyszłości zastosowane Zo- 
staną rozmaite środki przeciwzakaźne. Zapo- 
biegawcze te środki nie będą przeszkadzały 
mieszkańcom w ieh zajęciach, ograniczą się 
bowiem tylko na utrzymywaniu w czystości 
mieszkań, drzwi, piwnic, podłóg i tozu 
wzglęanieniem ulie specyalnych. 
W stosowaniu tych środków nie idzie o 
dobro jednostek, lecz e 'wszystkiem o do- 
bro ogółu. Dla tego każdy powinien siarać 
się o wy konywanie jak najściślejsze wskaza- 
nych przepisów ochronnych. 
Zaniedbanie tych przepisów bet 
wo karang? 
Szczegóły niel 


dzia orn- 
awen. beda ogłoszone. 


Z Rady Głównej Opieki 


Przy wydziale prowineyonalnym utworzo- 
no radę wydziału pod przewodnictwem mec. 
Sianisława Staniszewskiego; jako członkowie 
do rady wydziału weszli pp.: Zygmunt Chmie- 
lewski, J. Troetzer, Antoni Olszewski i Antoni 
Marylski-Luszczewski. 

Na prowincyi ukonstytuowały się i zosta- 
ły zatwierdzone przez władzę następujące ra- 
dy opiekuńcze e: 

1) Rada powiatowa w Siedlcach, do któ- 
rej zarządu weszli pp.: dózeł Helbich — prze- 
wodniczący, Edmund Orzechowski -— zastępca 
przewodniezacego, Kielczewski — skarbnik i 
Aleksy Chrzanowski — sekretarz; 


uńezej. 


Ale tylko tu i owdzie i nie dla 


- jest A. 


2) rada powiatowa w Ostrowiu, której za» 
rząd stanowią pp.: Józef Szczuką = przewo: 
dniczący, Ludwik Mieczkowski — zastępcą 
przewodniczącego, Gracyan Kamiński — se- 
kretarz, ksiądz A. spiewa i Fr. Paszta- 
laniec; 

8) rada powiatowa w Ciechanowie na 
przewodniczącego, M. Bojanowskiego — na 
zastępcę przewodniczącego, A. Ranieckiego— 
W skarbnika, ks. Jankowskiego i F. Godlew- 
skiego. 


Z Uniwersytetu. 
Dr. Stanislaw Tubiasz, wychowaniec uniwer. 


syletu w Jenie, mianowany został asystentem 
prot. Lotha na Uniwersytecie tutejszym. 


Kontrola służących. 


Komitet Obywatelski zaproponował za: 
rządowi miejskiemu, aby przy istniejącej sek- 
cyi pracy kobiet pozostawiono nadal kontrole 

służby domowej i biura wynajmu tej służby, 


Rzeźnicy przeciw koninie. 


W tych dniach odbyło się w Warszawie 
doroczne zebranie ogólne członków zgroma” 
dzenia rzeźników warez. pod przewodnietwem 


starszego zgromadzenia p. Danowskiego. Na 


przyczem zgrortadzenie kategorycznie wypoe 
wiedziało się przeciw uprawianiu tego hane 
dlu, jako uchębiajzcemu powadze zawodu. 


że o ile kłóry z członków zgromadzenia rzeź. 
tików będzie zaimował się handiem koniną, 
lub też dopuści się nadużyć przy sprzedaży wo- 
łowiny, podając zamiast niej koninę, zostanie 
bezwarunkowo w ykluczony z grona członków 
zgromadzenia. 

Ciekawa rzecz, jak się rzeźnicy warszawe 
sey zapatrują na swoich włoskich Kolegów, 
wyrabiaj acych i sprzedających wyroby z mię- 
sa oślego, — tak zwane „salami“. Czy również 
uważają to zajęcie za „uchybiające powadze 
zawodu ”?... 

Kradzież, Ze sklepu „Allg. Elektr. Gesell“ 
(Krakowskie Przedinieście 1618) od dłuższego eza- 
su ginęły różne przedmioty. Wyśledzono nareszcie, 
że kradzieży dopuszezali się 18-letni Bolesław So- 
kołowski i 14-letni Maryan Koszykowski, którzy 
kradzione towary sprzedawali niejakiemu Gorczyń- 
skiemu. Wartość skradzionych towarów oceniają 
na 580 rb. 


W teatrze Wielkim dzis „Hrabina“ Monfuszią 
z p. Rola-Rakowiecką w partyi tylułowej. 

W Rozmajteściach „Upiory“ Ibsena w znakoe 
miiem wykonaniu naszych artystów z Adwentowi- 
czem na czele powtórzone będą dziś i jutro. Kasa 
zamawiań rozpoczęła sprzedaż biletów na niedziel. 
ne przedstawienie „Ostatniego z Jagiefonów"* L. 
Rydla. W nadehodzacy poniedziałek ukaże się prze 
piękna „Noe Listopadowa” Wyspiańskiego. 

W teatrze Polskim dziś wznowienie „Ładnej 
historyić Cavailleta i Flersa. Jutro po raz ostatni 
„Niebieski ptak“ Maete ARR Sztuka ta grana je- 
szeze bedzie, prócz tego, raz jeden tylko na przede 
- tai sieniu popółudniowem w niedzielę, W ponie- 
ialek „Ładna historya". 

W teatrze Melym dziś 1 jutro „Urzędowa žona™ 
Oldena. Jutro i w niedzielę teatr Mały daje przede 
siawienia popołudniowe, które wy ypelni sztuka „Ko- 
ściuszko pod Raclawieami" 

W łostrze Letnim dziś ostatnie przedstawienie 
„Szopki warszawskiej". Jutro po raz pierwszy kro 
tochwila Maryapa Tatarkiewieje „Papa a 

W Nowaścisch dziś „Baron Kimmel‘, jutro 
„Piękna Helena“ z panną Bellari w roli tytułowej. 
W teatrze idac dziś, po raz ostatni, 
„Awantura w redakcyi” Mark Twaine'a, jutro „Wys 
rozumiały komisarz” Courlelina. 


Z Rogowa, 


wiam masie 


W ubiegły wtorek, wieczorem, wybuchł tu po: 
żar w demu Jakóba Bekera. Pastwa płomieni padł 


dom, oraz znajdujące się w składzie zapasy mak$ 


© 


Z żałobne 


morose 


ikier Reszke. 


kariy. 


Ś. p. 


W Garnku, w gub. piotrkowskiej, zmarł w 5 
roku życia ś. p. Wiktor Emanuel Reszke, brat słyn- 
nych śpiewaków Jana i Edwarda. W kołach towa- 
rzyskich kraju naszego Ś. p. Wiktor Reszke znany 
był jako zamiiowany hodewea koni. Przez czas pe 
wiea 
skiej. 


stał na czele zarządu Fiihevmonii warszaw 


Š. p. 0. Gabryel el Świtalski, 
W Gidłach, w wieku lat 77, zmarł przeor kla 
sztoru Dominikanów, O. Gabryel Świtalski. Ekspor- 
tacya zwłok sędziwego przeora odbyła się w dn. 11 
b. m, nazajutrz zaś złożono je do podziemi klasz- 
tornych. Liczny zastep mieszkańców ckolicznych $ 
duchowieństwa wziął udział w smutnyn: obrzędzie, 


Bima || m paeiti ea 


porządku dziennym znalazła się między innes: 
mi aktualna sprawa handlu mięsem końskiem, . 


W 
Sa obrad przyjęto jednomyślnie wniosek, 


a 


è 


oo imych pism, 


korg! rytm TN 


oo W uiężkich Gadi eh, jakie obe 
énje przebywamy, państwa ogłaszają „niorało- 
rya“ llnausowe w większym lub mniejszym 
© Zakresie. W ostalnim numerze „Tygodnika 
Jivstrowanego" p. Grzymala-Siedlecki zwraca 
uwagę, że w chwilach wielkich przesileń hi- 
storycznych, społeczeństwa dojrzałe ogłaszają 
milcząco innego rodzaju moratoryum: morato- 
Hum moralne, Ida w niepamięć dawne pora- 
chunki partyjne, zapomina się o doznawanych 
© krzywdach, z mniejszą bezwzględnością pa- 
mięta się o swoich strenniczych programach i 


pomocy. saaltarid na pro 
' stępuje do zorgani owania. drugiej serji wy- 
' kladów o programie nieco rozszerzonym. Kur- 
sy trw sa będą o trzech miesięcy. aren 
odbyw.ś się będą w lokalu szkoly C K ł 
przy zantit Milutińskim. Zapisy. na kursy; po- 

wyższe przyjmuje sekretarz Polskiego Komi- 
teta ponpa a todriennie. 


| aty 


Do gazet kijowskich PR kik 
wych szczegółów z obecnego Życia Polak 
na Wołyniu. Z barwnego opowiada jA 
powtarzamy w streszczeniu następujący 3 
| mienny ustęp... „Może najciekawszą w 
chwili kwestyą ży cia w naszych stronac 
wstąpienie w znak ciemności.  Przełoż, 
to na język zwykły, znaczy, że brak naliy i 
świec daje się wszędzie odczuwać, nie mówiąc 
już o cenach, które z dwóch rubli za pud pod- 
skoczyły do pięciu. Była nawel chwila, w któ- 


-| gazety galicyjeki 
ska, bez udziału | 


y posad jednym z wy ję 
celów przedsięwzięcia je 
mienionego: „pomódz w wychów 


„Geograficzne położenie Kustanaju najlepiej 


i re? 'aeono 7 rubli za pud i wsżej. Obecnie | A 
interesach, usuwa się z nich to, co nas różni żyć. posyłają do Bora AT i spro- chyba określę, oświadczając, że leży na 80 st. czonych sierot polskich, które: 


io OCS A Oli 


"9d przeciwnika, szuka się tego, ca jednoczy, 
©howa się na lepsze czasy weksle moralne z 
prelensyami politycznemi į społecznemi. 
Tak czynią dojrzałe społeczeństwa. 
„Polska w dobie obecnej — pisze p. Grzy- 
małasSiedlecki — więcej od jakiegokolwiek spo- 
łeczeńsiwa wymaga, by w niej ogłosić takie mo- 
. Fatoryum moralne. Zastosować je należy zwłasz 
cza względem naszych instyłucyj, powsłałych z 
łona naszej polskiej Inicystywy. Niestety, słuszna 
ta zasadą nie na każdym kroku jest przestrzegie 
Ba. Jakiś miepokój już zaczyna ogarniać naszą 
krytykomanię. Powstają oskarżenia, zarzuły, dor 


+ Jmstyturye nasze popełniają błędy! — roz- 


> Jmyrisgch 2 lego powodu. że nie nigdy nie robili, 
(więc nie zaznał sposobności do błędów. Prip 


mitety obywatelskie, instytucye nasze społeczne 
popełniajg omyłki. Ala jeśli się czemu dziwić as- 

lety, to temu, że omyłek owych lak mała. 
Działalność naszych lnstytucyj jest lunkcyg 
izenla życiem zbiorowem. Dziecko chyba zaś 
ie, że rządzenie jest szłuką, kłórą nabywa 
koleniami Zasady i umiejętność rządzenia 
ie setkami omyłek, 


poślizgnięć. 

Niema geniuszów administracył, jest tylko 
ı tradycya tej dziedziny; dar korzystania 
4 poprzedników. A skądże myśmy 
mieli nabrać doświadczenia?" 


P, Grzymała-Siedlecki słusznie zaznacza, 


się przy pierwszem zetknięciu z rzeczywisto» 
tią i z czynem, jeżeli przeciwnie — lunkcyo- 
uje I naogół jenkcyonują zupełnie dobrze — 

jen ej pied jest już wydarzeniem 


aiey instynkt Bi i idol- 
do administrowania sprawami pu- 
ni, że łego powolania, tej wrodzonej 
nie ai ani c czasy eee w r XVII 


ch instytucyj?. 
n p. Grzymały-Siedleckiego, przy- 
szukać przedewszystkiem w ga- 
ym denerwujący m okresie, jaki przeżywamy. 
f hodzimy Giraszną miedolą. Człowiek 
wiek zziębnięty, czlowiek pozbawio- 
dływniejszych wygód, z powodu po- 
droiyzneg, latwe wpada w stan chronic 
malioniencyi Sam nie wie kledy, wchodzi na 
L wwań' naszych stróżów lgnacych, któ» 
y pobel przysiądz, źe nędzy winien jest tylko 
„Kanie, bo Ignacy sam wczoraj czytał w ki 
perks, fe (ekas hrabina dała na głodnych 100 
Teb, „ałuchajcie ino: 100 rubli”, a tyle narodu 
, to cierpi niedostatek", 


A tymezasem, w chwili obecnej, w chwili 
2 wyjstkowo znańiiennej, przełomowej, de- 
dującej się historycznie, znać powiuniśmy 
$eden jedyny tylka oba wiązeł poc mywa- 
powagi lego, co z Jona naszy ch sił narado- 
(*vych wyszło | wychedzi Gdyby naweł te iir 
| ueve w tym tub. „dwym szczególe były wa- 
wa, to | wówczas zdrowie naszej teraźniej- 
wości, zdrowie naszej prz: szłlości wymaga od 
tas zapomnienia o bledach. 

A. lepiej bsłoby, aby byt tych in- 

uevj opierał się na ogólnem zaufaniu spo- 
zedstwa. W każdym jednak razie w dzisiej- 


h czas sach A nem + jest „Morałoryum: 


inaralne”, a które doponina się autor uwag 
-powyzej przy z ch. 


straty wojenne LSL 


y. znajduje się i galicyjskie ei i RA 
Łiiowej. Uległy pożarowi niektóre demy 
wiowe, znikł inwentarz z blizko 400 szkół pob 


skich osch wę z Gallcył, przes 
padły księgozbiory w około B006 bibliotekach | 
mie urządzenia czylelał Straty, już dziś stwier 


Soph w seik tysięcy korof. Zarząd Głó- 
5 T 8 i. zbiera obecnie energicznie materyal 
5, /ealem wniesienia do władz rządowych ogótnego | 

Copyn szkół z żądaniea odszkodowania. 


aae a OZ 


się tu I owdzie krzyk ludzi, najczęściej nieó- | 


B jeżeli nasze obecne instytucye nie rozleciały | 


Ao przywar w pracy i. w śRabina. | 


ż 


wadzają dwa gatunki nailiy. Jeden w tenie 


4. rb. 5G kop za pud jest zmieszany 2 osadem 


i błotem, drugi nieco droższy, bynajmniej nie 


ma. Świece dochodzą do 80 kop. za funt. 
| Wobec tego, zamiast „więcej świalia" mamy 
go coraz mniej, Przed paru tygodniami drze- 
| wo w lasach, wykupionych przez spółki ży: 
dowskie, poczęło nagle stawać się droższe — 


skacząc 2 18 kop. za pud do BO 1 wyżej, co Wy- 
wołało słuszny protest miejscowych władz, 


"które zredukowały cenę drzewa loco — do 13 


kop. Żydzi jednakże postanowili przeczekać 
złą chwilę i weale drzewa nie sprzedawać, œ 


graniczając się da handlowania gałęźmi, któ- 


re sprzedaja po 10 kop. pud loco. 
Wobec wczesnej i bardzo surowej zimy 
miewamy po 15 st —- brak nally i drożyzna 


| drzewa, oleju, ryb, brak śledzi, a także brak 
śmy na chwilę, że okrzyki te są słuszne. Ko | skór na buty, 
| nader trudnych warunkach. Handel w niaste- 


| czkach zupełnie zagasł, niekłórrch przedmio- 


stawiają ludność miejscową w 


tów koniecznych w gospodarstwie rolnem, jak 


żelazo, smary, gwośdzie, hufnale — brak zu- 
pelni; y 


Parę dni temu nakazano w powiecie 


zwiahalskim obliczenie ilości owsa, potrzeb- 


| nej do siewu i na miesiąc dla potrzeb gospo- 


darstwa, reszta ma być zakupiona dla armii 
Pozwolenie, wskutek prośby kilku ziemian, 
pozostawić na miejscu do robót folwarcznych 


| partyę Galicyan, umożliwiło dokończenię ro- 
| bál polnych i miockę. 


W okolicy naszej wielkie zalnterożowanie 


| wzbudził projekt, rzucony przez p. Seweryna 


Saryusz-Zaleskiego, co do komitetów parafial. 
nych, które mogłyby oddać znakomite. usług 
w szkolnietwie i dzieląch miłosierdzia, nawet 
dowodzić nie trzeba. 

Dziś, wobec trudności | przewozu, najlep. 


|| szą formą pomocy jest gotowy pieniądz. Dziee. 
| ci polskie patrzą z ufnością w samo serce 
| swego społeczeństwa, bo wiedzą, że ono ich 


nie zawiedzie. Bogaty czy biedny, darosły i 
dziecko, każdy ma obowiązek przyczynić się 
do tego, by wygnane polskie dzieci kształcily 


| się dalej pod kierunkiem swych nauczycieli, 
| którzy się nie wahali pracować przez cały rok 


ubiegly za ćwierć piacy, aby mały uczeń pokl 


| ski czuł, że dla niego biją gorace serca, praet 
| ja szlachetne dusze. 
wd się ulnie do świeżo powstałej szkoły polskiej 

w Kijowie, mają prawo do naszej najdalej 
| aaea opieki i pomocy. Wierzymy. natomiast, 

| że ich kierownicy 1 wychowawcy 
| nich tę zasadę, że o ile obowiązkiem naszym 


Dzieci polskie, garnące 


wpoją w 


| dopomódz im do nauki, e tyle oni uważać tę 
pomoc mają jako pożyczkę, jak świetg dlug, 


który kiedyś spłacą współbraciom. (WAT) 


Danici 


W „Dzienniku Kijowskim" zamieszczono opis 
życia wysiedlieńców pod Qestrogiem: 

„Siedzimy tu w lochach, a niepewne, RE 
tem tylko się różni od trwożśliwege „dzisiaj“, ża ea 
raz większa ilość pocisków coraz większe sieje zni 


szczenie.. (ilód zniewglił ludzi szukać pożywienie 


w pobliżu wojskowych obozów i kuchni, mima jan 


ne niehezpieczeństwa, . Wielu biedaków bias 
solie lochy tu obok ebosudacych żołnie ‘STIY, W na 
dziel otrzymania ostatków z kotła. Kotły pełne ka 
szy. barszczu | mięsiwa, a obok zziębnięte, głodne 
dzieci, kobiety | starcy. Żołnierze chętnie dzielili 
się strawą z biedakami, ala też często złowieszczy 
poejsk kledi! kres niejednej niedoli. 

Władze rosyjskie zerwały I wywiozły miedzia- 
ny dach kolegiaty, która zosteła wystawiona na 
działanie deszczów, Śniegu, wilgoci. Ale ksiadz ka- 
nonik ta człowiek nirzmordowany, mą. wolę nie- 
złomne | szczere ukachanie w sercu, eo umie mi 
lować loga i Jego przybytek nie słowem, lecz czy- 
nem. Dskrzydleny gorliwościa, nie opuscil bezrad- 
nie rąk, lecz wyciągnał je, żebrzae | sam pracujac. 
jako prosty wyrobnik. Nie wahał się sprzedać o- 
statnią krówkę., nawet uleblone malowidla i blacha 


się znalszla. Dzisiaj sam kieruje, sam pracuje na 


dachu z robotnikiem z kościelnej czelsdzi, walcząc 
wśród chłodu i wirujących pocisków. kończy po- 
krycie olbrzymiego dachu kolegiaty”. VA 


Z koloni oks w h sły 


Dzienniki petersbürskió donoszą, że „Pol- 


ski Komitet pomocy sanitarnej" w Muskwi 

odczuwając brak ywa Kowang sanita 
tyuszek | sanitaryuszów dla mi nie 
cy. w) guańcowa, skup ony 


wschodn, dług. geogr. od Farro i na 52 st. pół. 
szer, Tu więc, wśród rozległych, bogatych, je- 
dnak niewykorzystanych stepów kirgizkich na 
lewym brzegu Tobolu osiadł się Kustanaj i dä- 
je w obecnym czasie przytułek prawie setce 
Polaków, których burza wojenna przyniosła 
łu z nad Wisły, Gopła, lub Peltwy... 


Do ostatnich cz asów nie było tu ani mo- 


wy o jakiejś organizacył niosacej pomoc Po- 
dakom, gdyż miejscowa olonia, jako bardzo 
szczupła, nie mogła uporać się z trudnościami. 
W ostatnich jednak tygodniach zaszedł sta- 
nowczy zwrot, gdyż otwarto polskie Towarzy- 
stwo pomocy ofiarom wojny, a następnie Pa- 
tronat d'a Polaków jeńców cywilnych. Z rado- 
ścią  powltaliśmy obie instytucye, pełni nadziei, 
iż na czele stanęli ludzie ożywieni najlepszemi 
checiami. 
Co się tyczy stosunku miejscowej ludno- 
ści do wysiedieńców, zaznaczyć należy, że sto- 
| sunki te sa znośne, czasem nawet życzliwe. 
Tubylev chętnie korzystają z rąk roboczych 
wysiedleńców, jako, że są tanie. Miesięczne 
wy nagrodzenie za pracę wynosi od 20 do 50 
rubli — zależnie od zawodu, kwalifikacyi, zna- 
jomości języka i t. d. Zauważyć daje się sta- 
| nowczo większy popyt rzemieś ników niż na 
inne zawody. Pracują więc nasi ludzie w miły- 
nach, warsztatach technicznych i sklepach i z 
tęsknotą zwracają oczy na zachód, marząc o 
powrocie do swych „pól malowany ch pszeni- 
ca“ i zbielałemi od żrącej tęsknicy wargami 
szepcą: „Kiedyż i nas wrócisz na ojczyzny ło- 
no?*.. Tymczasem godziny żółwim się wlo- 
ką krokiem, w pokucie za winy nieznane, za 
grzechy niepopełnione". (WAT). 


Wyjstsk z listu pena A iiai 
H 
| 


f è ka 
Przed zwołatem Dary. 
tersburskiej, zwołanie Dumy ma nastąpić pod 
koniec stycznia, a więc zupełnie według pier- 
wotnych planów rządowych. Krążące nieda- 
wno pogłoski o ponownem odroczeniu sesyi 
zimowej aż do połowy lutego dotychczas się 
nie potwierdzają. Przeciwnie, w dobrze po- 
dobno poinformowanych kołach nacyonalisty- 


nastapi tym razem żadne spóźnienie. Zdaniem 
„Now Wremieni* niema powodów, żeby nie 
doszło do rożpoczęcia regularnych posiedzeń. 
(WAT). 


zzz wn PY 


POŻYCZKA TOY LU w Finar ji 


„Birżewyja Wiedomosti" zamieszczają wy- 
wiad korespondenta swego z dyrektorem kre- 
dytowego biura przy ministeryum finansów, 
D, Nikiforowiezem, o zaciągaięciu przez Rosyę 
wewnętrznej poż ezki w Finlandyi. Wedlug 
oświadczenia Nikiłorowicza pożyczka ta ma 
wynosić nararie 200 milionów rubli. Wszel- 


no, Pożyczka sama zostanie zai: gnięta jesz- 
eze pod koniec stycznia. (WAT) 


RODZA ODW 


siea Się s iini.“ 


Pad pow; ższym nagłówkiej wydrukowa- 
no w „Bieczy” ciekawy artykuł wstępny, zwra- 
"ający uwagę, że uregulowanie żeglugi na naj- 
większej rzece Nosvi, Wołdze przedstawia się 
dla państwa jako jedna z najważniejszych ko. 
nięczności nie tiko ekonomicznych, ale i mi- 


polężną siłę i nader wygodną drogę komuni- 
kansi, ale sila ta nie została podczas obecnej - 
wojny dotad należycie zużyta, I teraż jeszcze | 


MoŻNA z niej skorzyst ać, ale trzeba. się śpie- | 
szyć, (WATY), 


ient frazie 1 i W Mitry tg 


Nowy ekl odizjąów y tranejiókich w Peters- 
| burgu urządzony został staraniem Towarzy- 
siwa rosyjskiego „Alliance Francaise“, Tema- 
y pos szczególny ch odczytów odliosza się ogó- 
m do kwestyi dotyczących dzisi rego, Oraz 
przyszłego pałożenią Francy zł 

 Macya stosunku rosyjski 


nym. Komitet liczy: 28 profesorów uni 


bardziej znanych: Emil Bontroux,  & 
guet, Ernest Denis, Karol Gide), w tem 
"dziekanów i jednego rektora, 6 pisarz, 
'Ancard, Alfred Capus, Anatol France, 


Według najnowszych informacyi prasy pe- | 


cznych utrzymują, że w zwołaniu Dumy nie, 


kie prz, gotowania i pertraktacze już skończo-” 


liłtarnie strz Pok Wolga reprezentuje | 


| blatł', jakoby w tamtejszych kołach 


nich. 


łą wszelkich srodków“. Na razie Ko! 
począł akcyę celem zdobycia po 


duszów. - 
Członkowie Komitetu (jest ich. 4 

ją najpoważniejsze stanowiska w świ 

tyecznym, naukowym, literackim i 


tetu, lub równorzędnych szkół wyższ 


Margueritte, Jan Richepin i Rosny 

dwóch rzeźbiarzy (Emil Bordelle i B 
jednego muzyka (Gabryela Faure, 
konserwatoryum), oraz przewodnicz ce 
wokatury (batonnier de l'ordre des a 
Henryka Roberta, ze świata polity 
ciu posłów lub senatorów, w tem Ludw 
thou, były prezes ministrów i Jan Crup 
ły minister, oraz senator Edward Herrio 
mistrz Lyonu, wreszcie z osobistości: | 
nych obydwaj generalni inspektorzy o 
i sztuk pięknych i i jeden honorowy radca 


lozmaltości, 


apa aasma 


Hora. kometa, 


Z obserwatoryum ego: 7 frs 


konstelacyi Oryona towa kometę 
du, licząę ortery: EE w r ku 1 


dó czynienia z kometą peryodyczn któ 
piero pod koniee lutego znajdzie. się wp 
żu słońca. 

Analiza spektralna wykazała, że m 
nową kometa, a kometą Brorsena zachod 
derzające podobieństwo w składzie pier 
ków. 


Paryskie Amazonki. 


W Paryżu utworzył się korpus ochi 
złożony z kobiet. Członkowie jego prag 
raco walczyć przeciw „boches”, jak Fi 
nazywają Niemców, pod sztandarami F 
Dotychczas coprawda ów korpus am. 
przejawił swą działalność jedynie w kilk 
retkowych pochodach, które rozweseliły 
obecne szare Życie uliczne Paryża. 
donosi, jakoby przed kilkoma dniami: 
wnicze niewiasty zamierzały przedstawi 
lamentowi swe żądania. Za pomocą 
tów i plakatów ulicznych wezwały one w. 
kie kobiety, gotowe pełnić służbę wojsk 
charakterze kucharek, praczek, szwacź 


jednak wmięszała się policya i 
zbiegowisku. Podobno, gdy amazonki 
rzyły pochód i zamierzały pójść pod 
Bourbónów, zaatakowała je policya' i ro 
ła demonstrantki. Gdy wreszcie przywi 
oddziału amazonek, pani Arnaud, od 
pozwolenia na pokazanie jej „żołnierzon 
bytych armat, wystawionych przed r 
inwalidów, podniosła ona krzykit 
się, że postępują z armią jej jak z z: 
nemi, wówczas, gdy one spełniają sw: 
ność, Pomimo wszystko pani Arnat 
rzekła się zamiaru wręczenia depu 
Dalbier'owi petyeyi, w sprawie zisz 
mierzeń niadobnych amazonek,. 


fniszezoy Eos Pasa. 
, Z Sofit donoszą do „Neue Wie! 


dajnych * panowało przekonanie, ż 
szą, przebywający obecnie w Duraz 
zupełnie opuszezońy przez swych 89 
Jego wojska i świta stopniały do b 
wiekiej liczby ludzi. Mieszkańcy 
Albanii oczekują yie na | przy 
rów i powód! 


jące rozmiary 


w. początkach panowania kró- 
e zmuszone żdać sobie 


A gat „wojnie, Moral prowa- 


| kosztował 36 lirów za tonnę; pod koniec grud- 
_| dnia sam fracht na węgiel kardifski z Anglii 
ı | do Genui, kosztujący w czasie pokoju 7 szyl-- 
-lingów, wynosił 62 szyllingi 6 pensów, co wraz. 
|'z.ceną węgla uczyni 180 lirów za tonne franco 
; |-wagon Genua. Amerykański węgiel maszyno-. 
kroków pokojo- | wy i gazowy z 34 szyłlingów w maju 1014 r. 
stwie wewnątrz wla- | podskoczył w Genui na 175 szyllingów. Dro- 
aktu od Hercegowiny żyzna węglowa wpływa znacznie na jego spo- 
atrzeć na załogi tureckie 


dła w ręce 
zm uszonym 


i przez przemy sł i komunikacyę. 


Według źródeł włoskich obie si 
kopalnie siarki pod Palermo, z powodu braku 
l wegla, zostały zmuszone do zawieszenia czyn- 
ności. Podobnież wielka tkalnia bawelnia 
w Novara musiała wstrzymać ruch w swej AR 
biarni i rozpuścić. robotników. 


ak znowu 1 czerwca 1871 r. Ser- 
| wojnę z Turcyą, książę Mikołaj 
mie wypłynął na powierzchnię, a ponie- 
; następnym roku Turcy musieli prawie 
stkie swe siły obrócić przeciw Rosyanom, 
żę. Mikołaj wziął Niksicz, Spizzę i Anti- 
N mocy traktatu berlińskiego 1878 r., 
yła zmuszoną nietylko uznać zupełną 
e ość Czarnogórza, lecz. ksiąstewko to 
„swe terytoryum. Z 4,000 obszar jego | 
| na 8,000 kilometrów kwadratowych 
dnie 8,080). Niksicz, Podgorica, Antiva- 
y szczególnie cennemi zdobyczami, do 
Kaa | dodść jeszcze należy port i obwód 


munikuje, że z tych samych powodów inne 


waniu na koks, ponosi stratę 150,000 1 
skutkiem ostatniej zwyżki cen. 


jego podrożenia, ograniczono znacznie ruch 


` ż z Turcyą przelstoczyły się od tej 
pory nietylko w pokojowe, lecz miały nawet 
cechy przyjazne; nawet częstokroć książę od- | 
wiedzał sułtana w Konstantynopolu. Bez prze- 
szkód w ciągu 34 lat, kióre następują po roku 
1878, podnosi się i rozwija ten mały kraj Czar- 
„nych Gór, w którym, jakkolwiek trudno było 
mieszkańcom oddawać się uprawie ziemi, tak, 
„iż zboże trzeba było sprowadzać, który jednak 
w I co ar Teraa Qoskouale 4 


skarżają się na poważne straty. 


opak a 


przewodnictwem p. A. Wieniawskiego, 


ma POM 


rskiem jezio rz m wełnę, 
h, owoce, a w diecie | stw 
zynić 


A inośei skorzystać 6 z „nadarza: 


rów k towych zq Również. nie można byłoby śkórzystać z pro- 
około 240,000 dusz, tak, iż | pozycyi kupna wołów badeńnkich, gdyż coma ich 
4258 kil kw. z 515,000 mie- | 


| niemal tak wielki jak księ- | > 


ajj iwona p w tej iistytucyi 

zarząd z p- B. Chomiczem ma czele. Prace organi- 
. zacyjne są w pełnym biegu I taksatorzy ubezpie- 
| czeniowi wkrótce rozpoczną swoją działal ność, 


niespokojny ludek, podobnie. jak i 
książę, wyniesiony do godności krglew- 
lie poprzestawali na doty chczasowych 
czach, I oto 25 listopada 1913 r. „organ 
Owy“ obwieścił odezwe królewska, bia- 
dającą, że „nowo nabyte terytorya nie stoją w 
nym stosunku do poniesionych przez nas 
lar", i że „w interesie pokoju europejskiego 
śmy: zmuszeni wydać uświęcone tradycyą 
kulari, jak również zdobyte ierytoryum wy- 
= brzeża”. Ustawicznie przyznawano, że „łOWwo- 
nabyte terytorya są znaczne i pozwalają wie- 
rzyć w świetną przyszłość*. Król Mikołaj sa- 
_dził, że obecnie nadszedł na nią stosowny mo- 
„ment, gdy uważał już Austryę za zdobycz la- 
two podzieloną i wmięszał się w wojnę świa- 
wą. Wynik Aowiódł wszelako, jak zwodnicze 
ay jego. - | 


; W dalszym ciągu omawiano memoryał Tow. 
| Rolniszego w Królestwie Polskiem w sprawie. Prze” 
ałużenia: moratorynin i wydania prawa o wstrzy 
maniu do „końca 1916 roku przymusowych R 
| daży w poszukiwaniu należności hypołecznyć 
Wydane w względzie. prawa dają diutaikom 
znaczne ulgi, a w razie potrzeby wydaneby zosta- 
ły przepisy dodatkowe dla uchronienia. własności 
ziemskiej od niepożądanych wstrząśnień. 


O nadzwyczaj ważnej sprawie pomocy kredy- 


mi (w N-rze 20-ym „Godz. Polsk. że 


W sprawie zabezpieczenia ziarna | siewnego, 

| jarzyn, oznajmił przewodniczący zebrańym, iż od 
E wladz otrzymał zewiadomienie 0 zarezerwowaniu 
[rólestwa Polskiego pod okupacyą niemiecką 
| 100,000 Q. jęczmienia i niewielkiej fosei owsa. Or- 
ka motorowa będzie. stosowana w Krółesiwie w 
„sezonie Tobót wiosennych z tą zmianą, że plugi 
| moiorowe "będa gromadzone w pewnych: okreśio- 
nych miejscach dla uzyskania ich większej spra- 
wności i ułatwienia dostarczania im smarów, czę- 
ści zapasowych i 
pracować one będa Ww powiatach: ochaczewstkim, 
błońskim, lowiełim i rawskim, a o ukończeniu 


- „Pałmia doza BIE" 5. 


a wlecznieniw  wiekopomnych zasłitg 
ych dla ratunku zniszczonego ludu 
ego wciąż srożącą się. wojną przez ks. 
 Sapiehę, Henr, Sienkięwieza i Ig. 
ego — wybiło Towarzystwo Nu- 
zne w Krakowie medal pamiątkowy 
eb żelazie. Twórcą medalu jest mało 
| artysta rzeźbiarz Jan Wysocki 


. 
zej 


„prz zosta wiciel najnowsze} | robót w. tych miejscowościach, zosteng przesni ięte 
erskiej aka Strona na prawy brzeg Wisły. 
ikcigodne oblicza 


AoA powsiu nieobecności Zarządu Sekcyi Koii- 
‘skiej; a konieczności rozpoczęcia pracy, obrano za- 
rząd tymczasowy ż p. w. Mrozińskim na czele. 


Kursy włościańskie znajdują mimo czasy wo- 
jenne licznych bardzo: zwolenników. W Krzyżewie 
zgłosiło się juź 34 kandydałów, a spodziewane jest 
jeszcze przybycie dalszych. Kursy te w  biężącym 
roku nie będą „potrzebowały pomocy finansowej. 
gdyż opiekunka Kursów; p. Karpowiczówna, za- 
wiadomiła Tow., iż jak i lat poprzednich, pokryje 
koszty, związane z prowadzeniem Kursów. 


i "Również. ód 1 marca będa otwarte Kursy w 
| Mieczysławowie; napływają liczne zgłoszenia. Kur- 
| By. r i pa rok bieżący mają ZADAWINDNE istnienie, 


kowego: = i SSE 


na zego ed 
czy umieszczony u pod- 
— P Roku 


życie zarówno przez ludność cywilną, jako też | 


„Stampa“ pod datg 17 grudnia 1915 r. kos 


pasażerski, wówczas, gdy prywatne koleje lo-- 
kalne, nawet pomimo podniesienia taryty, U- 


Towarzystwa Rolnicze w Królestwie Polskiem. 


Na świeżo odbytem zebraniu Romitielu Towa- 
Tzystwa Rolniczego w Królestwie Polskiem pod | 
przedsta- 
| wiono zebranym szereg komunikatów: Towarzy- | ul. Ś-to Jerskiej 4 otwario speeyślna 
< EDIZ „edaży mięsa wieprzo+ wego, pewag ilość kiór ago 
uda? ia sie Sekeyi żywnościow ej nabyć bez 


oe dla rolnictwa pisaliśmy już przed paru dnia: . 


zadzoru nad nimi. Początkowo . 


- | świac 
„eyes, 


| 
| 
E 
| 
| 
| 
| 


jowego, czyli 
baranów zadzóno 
jak doniosłe znaczenie w woj- przy ul. Ząbkowskie 
grywa sprawa ładunków, oraz, | TVM „largu zjednoczo 
ce ekonomicznej podczas wojny | | 
| nied st mieć gdziekolwiek możność zaku- | * 
| pu danego towaru, gdy szybki i tani przewóz | T 
jest niedostępnym. W czasie pokoju (maj 1914 | 
rok) węgiel z Cardiffu franco wagon Genua 


komicie pa adaja sie na 
mieć nadzieję, że gdy targ mięsny w najkrót- 


Ew 
gałęzie przemysłu będą zmuszone do przejścia | 
w stan: spoczynku, Zarząd gminy miasta Fury-. 
NU, który nie zapobiegał w porę zapolrzebo+. 
lirów, .; 
Na głównych 
liniach kolejowych, z powodu braku węgla i 


, mianowicie dwa tar- 


n "bazarze 
Pradze, na tak zwa- 


Oba targi są ciasne : u ządzenie ich urąga 
elementarnym ZAS adom higieny mo 


 ryjnej. 


Targ Ulrycha nie przynosi -dachódu mia- 


ssłu; „targ zjednoezony” teoretycznie. wpłaca 
©1750 rb. rocznie do kasy miejskiej, w rzeczy- 
wisłości nietylko nieprzynosi. 
| naraża miasto na procesy z prywatnym właści- 
| cielem targu z powodu urojonych pretensyi do 
"bydła  rzeźnianego, 


dochodu, lecz 


dla którego specyalnie 
egzystuje targ wałowy. > 

W celu doprow: adzenia do nale? żytego. pó- 
rządku obu targów, jak również powiększenia 
dochodu kasy miejskiej, inspekcya sanitarno- 


weterynaryjna wystąpiła z projektiem umiśsto-. 
wienia obu targów i przeniesienia targu mięs- 
"nego do jednej z hal miejskich, „targu zjedno- 


czonego” na targ koński. Nadmienić należy, że 


"„łarg zjednoczony” posiada znaczenie ogólno- 


krajowe. 
Hale miejskie przy ul. Koszykowej zna- 
-targ mięsny. Należy 


szym a: przeniesiony będzie do zabudo- 
miejskich, które stoją pustkami, „targ 


sę 
ań 


zjednoczony* uzyska wygodne i obszerne po- 
"mieszczenie na targu końskim. 


sobi won wia 


æ 


Y e 


bipi gab j 
Z warszawskiej goicyi żywneściewej, 
; W ost ainich dniach ni nasiępujące sklepy 
miejskiej Sakcyi żywnościowej: 


X Tn 
RE 
ODA 


78. na Czerniakowie, 
79 


przy ul Junkierskiej Nr. 4, 
przy ul. Wspólnej 58, 

przy ul. Pawiej 81, 

przy ul. Piwnej 13, 

przy Nowo-Rarolzowej 
przy w. Grójeckiej 40, 

~ 87 przy ui. Burakowstiej 9, 

68 przy ul Ś-to Jerskiej 4 (w bazarze), V 

inim sklepie uskulłećzniana jest wyi} e 

ryb i śledzi. 

Nadto, w poniedziałek ubiegły, w bazarze przy 

jaizę dia 


= 
55, 


ul 


EELA 
i EG 


poš rednio. 
cl CR i ZA 
2 słępuj ja- 


eri 


Mięso to sprzedawana jest bez ka 
dczeń rządców domu według cen na 


Szynka. rb. 1 funt, schab 1,1 6 kop. funt, bo- 
czek 1,10 kop. i, glowizna 60 o L, wieprzowi- 
na 90 k 1, sissina 1,45 kop. funt. 
© Od dnia 20 b. m. produkty w sklepa: 
skich sprzedawane są wedlug cen aasiępi 
Ś61 7 kop. funt, pieprz rb. 1 za i. kar] 
k 1. fasola brunatna 35 kop. font, Kasza K 
tia 238 kop. f, kasza pgczak 33 kop. 1, ryby 
52 kop. l, ryby SUSŁOBĄ 42 kop. funt, śledzie 28 
kop: sztuka, masło golone 1 80 zep. funk masio 
póisoloes 1.70 k. fumi, ser „Gouda™ 1.35 kop. funi, 
ser „Bd ćra 128 kep. funt, świece. parójini 
72 kop funt, świece steerynowe £0 kop. Tumi, 


Ë ód 


riy- 
dło Stela“ 80 kop. Iuni, mydło biała międałowe 
85 kop. iuni, zapałki (10 pudełek) 18 kop. za pa- 


erka 
Wo ostatnich dniseh olfzymiuno kilka 
nelly, z któr 


ch dwie wenę ską OM 
wym, cechom i i 7 

zuś powierzono do ro zapa zed ży 
32 za 1 fant członkom Tewa spół e 
diarstwo”, które Znbówisza: p się da śrieleg 
strzegania cen. 


[24 * 
inp intpp a 
Hiionmga burtesnio. 
Żydówscy: wlaścicicie sklepów  spoźyw- 
w . Warszawie, wedlug wiadomości 


z. , uchwalili założyć wielką hur- 
ta: wnię współdzielczy, która będzie sprowa- 
va i dostarczać towary wszystkim sklepom 
jej członków. Hurtownia ta obliczona jest na 
wielką skalę, gdyż kapital zakładowy ma wy- 
nosić 1.000.600 rb. podzielony na 4.000 udzia- 
łów 250-rublowych. Działalność hurtowni ma 
być rozpoczęta niezwłocznie po zebraniu 509,000 
rb. kapitalu. Jeżeli projekt ten zostanie w tca- 
łości uczeczywistniony, to nie ulega waly 
ści, że hurlowuła żydowska skle pikai 
nia się najpotężniejszą firmą tej € 
tj skutecznie konkurować ze wszystiiemi in- 

semi firmani na rynku spożywczym. 
Uiczyieczen 


diwo- 


KAA CH so 
m O 


rom 


ł 
3: iezi, Feim 


3 


GG 


Na dorocznem zebrania w cerku rzeźników 
warszawskich odczytano sprawozdanie rachunkowe, 
dotyczące ubezpieczenia świń na przypadek znale- 
zienia w mięsie wieprzowem trychin. 

Jak wiadomo, w r. 1912, gdy wprowadzono 
trychinoskopowe badanie mięsa wieprzowego, rże- 
źnicy ponosili często znaczne straty i z tego wzglę- 
du cech zaprowadził ubezpieczanie świń na tych 
zasadach, że za każdą zniszczoną chorą sztukę wła- 
ściciel otrzymuje odszkodowanie stosownie do wa 
gi. Opłała ubezpieczeniowa wynosiła 20 kop od 
sztuki, następnie podniesiono ją do 2 złotych i 
wreszcie do pół rubla. W r. 1915 ubezpieczana wo? 
góle 55,962 sztuki nierogacizny, za te do kasy. te- 
chowej wpłynęło 21,155 rb. Szłuk chi grych znale- 
ziono tak wiele, że wyplata odszkodowań prze- 
, trwała wpiywy. > bowiem rh. > Nie- 


a innemi, 


Li 


dobór, wynoszący 68 rb. poktyto z salda 1914 x. 
Pozostałość salda na d. 1-g0 stycznia r. b. wynosi 
rb. 996 kop. 76. 

W ostatnich czasach rzeźniey niechętnie ubez 
pieczają świnie, nie otrzymują bowiem szalenie 
wygórowanych obecnych cer rynkowych. Poruszo- 
no projekt podniesienia opłaty ubezpieczeniowej 
do 1 rb. 20 kop. od sztuki i wypłacania całego od- 
szkodowania podług rynkowych cen mięsa. 

Rozstrzygnięcie tej sprawy narazie pozostawio- 
mo do wprowadzenia monopolu na mięso, co ma 
nastąpić od d. 1 lutego. Wraz z monopolem ma 
być wprowadzone obowiązkowe ubezpieczanie nie- 
rogacizny. 


B 


Cukrownia w Przeworsku. 


Arpana win 


Wied. „Kur. Polski“ donosi: Akcyjna fabryka 
cukru w Rrzeworsku w Galicyi wniosła do pras 
skiego sądu krajowego skargę przeciw towarzy« 
stwu ubezpieczeń dla przemysłu cukrowego w Pra- 
dze, o zapłatę kwoty 716,846 kor., jako sumy ubez- 


pieczonej za spalona w maju r. 1915 fabrykę cu- 


kru w Przeworsku. Towarzystwo asekuracyjne od- 
mawia odszkodowania, utrzymując, że fabryka zo- 
stała podpałoną przez Rosyan, rozchodzi się za: 
tem o szkodę wojenną, za którą Towarzystwo we- 
dług warunków ubezpieczenia, nie odpowiada 
Procąs jest w toku. 


Sprowadzanie stadników. 


Tow. Rolnicze w Królestwie Polskiem u. 
zyskało pozwolenie na sprowadzenie dla obór 
w kraju kilkudziesięciu stadników zarodowych 

zarno-srokatych nizinnych ras bydi infor- 
macyi w tej sprawie udziela i przyjmuje za 
mówienia Komisya Hodowlana T-wa Rolni 
czego (ul. Kopernika 30, IV-te piętro), w ge 
dzinach od 9 do 8 pozpoł. 


Niajowczna nuje jc a] 


Z tarpów. warszawskich. 


Ceny z dnia 10-go stycznia. 


Mięso wieprzowe: Schab 1 rb. 10 kop. f; szma* 
lec i rb. 60 kop. f. Cielęce: Forszlak 80 k., sznycel 
90 kop., górka 80 k., dy szek 90 k. 1. Wołowina: 
Rostbef 60 kop., krzyżo ra 90 k., polędwica wolo- 
wa 1 rb. zrazowa 80 k. flak całkowity 3 rb. na 
funty po 30 k. Baranina: Górka 60 k. t., comher 70 
k, baranina zadnia 60 k., dyszek barani 70 k. f. 

Jarzyny: kartofli pod 90. k. — 1 rb. 50 k., gar- 
niec 23 — 25 k., kapusty pud 1 rb. 50 k, w głów- 
kach kapusta biała na funty 4 k, brukselka 10 k. 
pasternak 2 k. Í, szpinak 15 k. P, szczaw 35 k. f, 
salata zwyczajna 4 k. szt., oskarola 10 k., endywia 
10- k., salsefia 20 k., jarmuż 20 k. f, kalarepa 20 k. 
funt, "kalefiory 18 — 30 k. szt. marchew 38 k. i 
cebula 10 k. i, brukiew 4 k. f, obok RM 
bulwy 3 k. £, chrzan 7 — 20 k. fun 

Nabiał: Jajka I kopa 7 rb. na EE po 12 kop. 
mleko 24 — 26 kop. kwarta, Śmietana 60 k. kwar- 
ta, masło brylowe 1 rb. 50 kop. i, solone 1 rb. 46 
k., duńskie 1 rb. 60 kop. funt. 

Lezuminy: Mąka kartoflana 25 k. f, fasola 88 
k. f, „groch owarzany 50 k. E, groch polny 37 k. 
funt, kasza: gryczana biała 23 k f jaglana 36 k. 
ia jajeczno-karioflana 45 k. £, perłowa 33 k 1, or 
kiszowa 40 k. f. jęczmienna 'g0 k. funt. 

Ryby: jeziorowe Żywe i Śnięte w ilości pracy 
malej, to też cena ich dochod zi do rubla i 1 rb. 2 
kop. Wielka wziętość pośród średnio zamożnej jud- 
ności maja nicdawno sprowadzone ryby morskie 
klipiisze i stokłisze, sprzedawane po cenach 
względnie uizkieh, oraz t. zw. łososie morskie po 
30 k. funt. 

Gwece: Śliwki suszone 35 k. f, gruszki 80 k 


fuut, marmolada 50 —- G0 kop. funt. 
z gieldy petersburskiej. 
Walory. : 
dn. 12 I dn iil 
Renia 4 proc. 76,75 76,15 
Te = orpe. 8875 88.00 
Premióńwika 620.00 616.60 
Ti M 503,00 480,00 - 
i 4 p 2 
Wiad kauh sa 2160.00 
Bank A Don. 475.00 
ot-Fam. mm 
Pe Ba międzynar. 3819.00 
Wagon y Baltyckie | eme K 
tia Boku e 636.50 
Nobel 1005,60 1005.00 
Brimi-t 141,09 142,00 
Ponur ies m 196.00 
butiowe! do 400 8525 
Zlote. Lena m 524,50 
Sormowo 165.00 163.75 
Malcowskie 246. 19 248,00 


Walały dn. 1ŻI 
"10 funt szt.—161,50; 100 frauków—57,80: 100 
dolarów —380,50 rb. 


w Kai m 


Giełda warszawska, 


zd 


Notowania z dnia 20 stycznia. 

6-procentowa pożyczką m. „Warszawy 1915 r: 
żadano 101,25, ofiarowano 100,78. 

5-procentowe listy zastawne m. Warszawy: ùm 
dano 92,70, ofiarowano. 92,00, załatwiano. 92.25 — 
02,50. > 

4 .i pół proc. listy zastawne m. Warszawy: áa- 
dano 8825, oliarowano 85,80. 


4 i pół proc. listy zastawne Ziemsk.: 
96,50, ofiarowano 95,80. 


żądano 


| panre 
Antoni Mokrzycki soyar 


POWRÓCIŁ 
Warszawa. Erywańska 18. 


EJ 


Według sprawozdania, zlożonego przez 
„proł d Kowalskiego, do komiieltu szwajcar- 
o w Vevey wplywaja obecnie ofiary z 
luia Polski”, Na podstawie dotychczasowych 
idomości należy stwierdzić, ża kwesta w 
rópie na rzecz Polski dała nieznaczne slo- 
kowo wyniki, nie przekraczające zapewne 
11,200,000 franków. W Anglii sprawa 
a ek wzięła pomyślny obrót, dzięki utwo- 
iu nowego komitetu przez panią Alma Ta- 
Naipon ślniejsze wyniki kwesty „Dnia 
0” spodziewane są w Ameryce i Au- 
gd komitet szwajcarski ma nadzieję 
ymania kilku milionów. Pieniądze z kwe- 
y na; pływają powoli. 
<o Komitet w Vevey nawiązał za pośrednie- 
twem Henryka Sienkiewicza stosunki z Tab 
tes, 
polskiego” pod protektoratem prezydenta 
Ameryki Północnej Wilsona. 
Komitet szwajcarski nawiązał również 
. słeśunki z komitetem Rockefellera w Amery- 
ge w spraw ie dowozu do Polski produktów 
spożywczych. W zwiazku z powyższą sprawą 
spodziewany jest przyjazd da Warszawy dele- 
golow komitetu Rockefellerowskiego. 


sią AS O 


: „Kutyer Polski" dowiaduje się z ust osoby, 
która powróciła leraz ze Szwajcarył, że „dzień 
Poalskf", zainicyowany przez biskupów katolickich 
śd. 21 Hslopada r, z.), przyniesie ogółem około pół. 
„dora miliona marek, Z fej sumy milion marek 
any został w Niemczech, reszia — w innych 
saeh auronojskich. 
Przeciw skladkom. na rzon Polski wy 


p dan da Bönaetoir, VOORE kosarat, | „łowe- | 
mału" z Rzymu. Dowodził on, że pieniądze, posy- j 


Polsce, każe, na A siii e 


Di GOVE ieścił w tych dniach | 
mach kom Warsz." artykuł p. bi „Co | 
lud l polski, z którego przytaczamy po- | 


kilka ważniejszych wyjątków: 


Niejednokrotnie podnosżono w „prasie na: 
sprawę piśmiennictwa, am 
b tk ga 


przy 


iada Ay są aczając (db l 
5 musimy za. jedną z najpil- 


ch. Wystarczy pójść n na Parma lepszy 


nie cie, czy miasteczku, 

3, é się wielu rzeczy ciekawych. 
ziemy tam conajmniej kilku Ww gwa 

L sw. „koników“, sprzedających rółnej 
| 1 jesrere różniejszej ceny książki i ksią- 
Umiejętnicy tej kategoryi czynią swój 
"g wielkiem zrozumieniem, rozglasza- . 

ge tytuły i mocno „ponętną” treść 

aru". A więc dowiemy się o moż. 


cia za 60 kop. dzieła pod tytulem | 


i sennik egipski" Inb za 15 kop. „Nowa 
patologiczna z czarodzieje. 
ines do odgadywania najrozmai- | 
AOW Życia ludzki ", za rubla i 
ę nabyć można „Sztuki miłesn 


30 I czary 
ia miłości” i t. d. Tak bez prze 


w celu zorganizowania w Ameryce „Dnia. 


kostką, , 


posiada d a druki lipskie M 
dowskie, i chodzące się u nas w 
sięcy egzemplarzy, Tu wsbieramy 
trafit: „Tajemnica spowiedzi czyli | 
nie księdza przez własnych rodzioć 
szny dramat, jakich malo“; „Histo 
wej Magiellonie"; „Sennik. astrologi 
większość tytułów „pi kauinych, dó 
nia tutaj mniej się nadających. 


Zaznaczyć należy, że nakłady tych wszy: 
kich broszur, o tia obicie bror 
powiedzią sensaeyi i | o 
do imponujgeych rozmiarów. T 
wymagają oceny, Tytuły mówią pien 
związku ich treści z palącemi potrzebą 
ju i koniecznością rozjeśniania w zbiorowem 
mózgowiu; wątpliwości napewno rozprosza 
wskazane dys*retnie źródła pochodzenia. Za- 
stanawia tu tylko wysokość cen przy olbrży: 
mim pokupie. Lecz przecięlnie pomiędzy ty mai 
kulporteranii trafiają się tacy, którzy mają wy- 
dawnictwa T. H. Nasierowskiego (Warszawa, 


Krucza 32). Tyluły ich równie sensacyjne, jak 


np. „Porwanie i uwięzienie neofitki Heleny 
z Łodzi i znęcanie się nad nią w Górze Kal- 
waryi"; „Opętanie przez dyabły carej rodziny 
we wsi Kalinowie"; „Dzieci upieczene w sza- 
baśniku”; „Cudowna wysłanka”; „Wesołe ku- 
plety ze srebrnej sali” i t. p. 


Każda broszurka kosztuje trzy kopiejki 
wiele, bardzo wiele uczy, Najpierw, książk 


Nasierowskiego, to na cenę i sensacyjność ty- 
tulu, zabójcza konkurencya z wydawnietwami 


i 
i 


, dniem. wybrzeżu półwyspu skandynawskiego, | ach i 
! słynącem w świecie z swych malowniczych | przerywane, Gazu w wielu miej ę 
| wnież, za ło tu i owdzie widać wy 


mienie gazowe, wydobywające się. wśró 


į 


i 


. gląda Berge 
. pieckiego blasku. 


, piękności, 


"wstępie do- te 


W starej i 


d: rugiego 60 do panna miasta w Naga mia- 


, W: ktárem koncentr truje się caly norweski 


silnie i iehiwógo. miasta handlowego, padła | | 
tracone są olbrzymie war- 


pastwą płomieni. 
tości, a strata ta dotyka boleśnie cały kraj, 
zwłaszcza w czasach takich, jak obecne, Gdy 
to piszemy, donoszą, że zagrożoną jest połowa 

miasta. Nieszczęście przemawia językiem po- 
ważnym . Wzewa ono do napięcia wszystkich 


sil narodowych, do wspólnej pracy nad wyró-. 


wnaniem strat. Katastrofe tę adezuwamy ja- 


ko nieszczęście wspólne. 
Bergen stanie się zadaniem kraju". 


życiu Norwegii gii jest Bergen. Położone na zacho- 


Hanzeatyckich swych tra- 


| dyeyi kupieckich miasto to nie zatraciło nigdy, 


demoralizacyjnemi, a powtóre, to przem;ślna © 


krywają pożyteczne nauki i morały, a często 
hardzo-—-wraz z błahszą powiastką lub lichym 
wierszykiem — służą za okładkę dla przemy- 
eenych w ten sposób utworów Prusa, Gawale- 
wieza, Mickiewieża, Sienkiewicza, Konopnie- 
kiej — Polskiego Parnasu. Podobnej taktyki 
na Śląsku trzyma się wydawnictwo Karola 
Miarki, które w umiejętności reklamowania 
się ilustrowanemi katalogami jest niedościgie. 


do szerokich mas ludowych, a że dociera ona, 
mówią liczby, zebrane przez Lucyana Migasiń- | 
skiego (w nr. 14 „Echa literacko-artystyczne- | 
go“ z 1018 r.). Liezby te sięgają wielu setek | 
tysięcy egzemplarzy niektórych nakładów. | 
Czyż piśmiennictwo polskie nie innego ludo- | 


| | nowo prowadzonych wydawajetw? Są i są li. | 
/ cznh i bardzo dobre, seo wręcz WZOTOWA, 


H 
|» 
j 
| Dość tu wyliczyć takie wy „ja 
| nia Staszica, Mieczysiawa Brzezińskiego, ZETU- 
| powane w „Księgarni Polskiej“, liczne biblio- 
a księgarń Michała Areia, Gebeihnera 
Wolfia, broszury Towarzystwa „Społem, „Ros 
| misyj współdzielczej”, zapisu WŁ Pepłowskie- | 
| go przy Kasie pomocy dla osób pracujrcych na 
polu naukowem imienia dra med. J. Mianow- 
|s skiego, „Wydziału Rółek centr. Tow. rolnicze- | 
| go”, „Skarbniey polskiej" i t p. Biblioteka 
zgromadzona w ten sposób, przedstawia się 
| bardzo wszechstronnie i bogato. Zawierń ona 
| książki tanie i i wiednie i wybór ma ob 
|, brzymi. Jednak biblioteka ta konkurować 
' na rynku, jako fowar, nie może z tam ta, rze- 
| czywiście szkodliwą, Na przeszkodzie staje 
technika sprzedaży, a bliżej jeszcze okr. „Blając 
— sposób reklamy. 


T 


i przebiegła maskarada-sensacyjne tytuły u- 


a dziś jeszcze handlowe jego - znaczenie jest 
znacznie większem, niż Chrystyanii, 'nie le- 
žacej bezpośrednio nąd WE drogą 
handlową na Zachód, 


Pożar powstał w sobotę okoła S-ej po po f 


łudniu w pewnym składzie żelaza przy tyn- 
ku, w pobliżu portu podczas szalonej burzy po- 


łaczonej ze śnieżycą, jaka srożyła się nad całą | 
Przy panujacym wichrze rozszalały | 


Norwegią. 
żywioł przerzucił się w oka mgnieniu na cen- 
trum miasta, na dzielnicę handlową. W prze- 
ciągu kilku godzin znalazła się ona w gruzach. 


Straż pożarna była bezsilna, jakkolwiek žole 
, nierze szkoły podoficerskiej byli zmobilizowa» | 


, ni, śpiesząc również z pomocą, 


Tak się przedstawia książka, docierająca | 
| domy padał istny deszcz 


Morze płomieni rozświetlało miasto, a ta 
iskier, 


, pożar w dzielnicach, znacznie nawet odległych 


( pogorzeiców bez dachu wynós 
j Wśród tych ostatnich znajdują się lekarze, e 


| od środowiska płomieni. Wśród spalonych 
| gmachów znajdują się największe w mieście 
składy kolonialne, żelaza i artykułów mo- 


| dnych, budynki trzech dzienników („Bergens | 
Aftenblad“ i „ „Gula Tie 


| Tidende“ + pergens 2 
dende"), hotel Hodia, Botel N 

| tropol, Hotel Vistoria I nówa e Ja 
niema, dopisro co wykończona i jeszcze 
oddana do użytku publicznego. Po 
kilku godzin miasta pozostało bez połącze 
| lefonicznych i telegralicznych. Urzędni: 


dopiero, gdy płomienie zaczęły je ogarniać. 
. Spłonęło również kilka szkół, Udało się ura- 


tować nowy ratusz, muzeum przemysłu arty- | mydło. Podobnie można ziemniakami prać kó. 


stycznego, nowy teatr, giełdę i gmach poczto- ` we chusty, kamizelki i t. dọ ponieważ nie tra 
b wy. Pożar zniszczył ogółem 20 czworoboków ` 


publicznych. Celem powstrzymania fali pło- | 


mieni musiano ostatecznie zdecydować się na 


wysaczenie w powietrze długiego szeregu bu- | 
Podczas pożaru kilku strażaków po- | 


dynków. 
niosło cięższe lub iżejsze obrażenia. 


Szkody, wyrządzone przez rozszalały ży- 
wioł, obliczają na 80 milionów koron, a liczba 


Odbudowa miasta. 


nad zatoką Vaagen, od strony połu- | 
' dniowej obięte f iordem, zwanym Pudde, Spo-. 
en z dumą na przeszłość pełną ku- 


wzniecająć 


K 


około 3000. 


Gdy dsa i akarja ; 


„dzie płomienie — donosi ko 


tiken“ — przestaną się za jał 

bywać z ruin, spalona dzielnica I 
się będzie, jak Pompei po wybu 

sza. Ten sam niepokój -—— donosi ten 
spondent w następnym telegramie 
wieczorem -— jakl panował w 


Już słowa powyższe poważnego organu | Cały dzień, widać jeszcze o godz. 1 


- norweskiego pozwalają się domyślać, czem w: 


dzie telegraticznym wielki naiłok, W: 


|. dookola na stołach świece zatknięte 


gdyż przewody elektryczne przeważ 


z uszkodzonych rur. Kawiarnie przepź 
są do tego stopnia, że trzeba je zamykać 
napływem nowych gości. Kilka : restą 


, musiano zamknąć, gdyż zabrakło im 


Wieczorem zerwał się wiatr p 
ponad spalonymi składami nad' porte 
znów wysokie płomienie, rzucając 
świalio na Tyske Bryggen (dzielnica 

„pomostem niemieckim", położona po « 


| stronie portu) i na rynek, na którym $ 


siączny tłum, nie bacząc na zadymkę. 
się wrażenie, jakgdyby ci ludzie nie mo 
wprost zdobyć na tyle spokoju, by pó 
domu, Od ezasu do czasu słychać głuch 
walącego się muru, a dym duszący pełza 
cach dokoła miejsca RE 


s 


Tiertniaki jako rożek i KN i 


“Dzisiaj, kiedy mydło stało stę skufkiem 
ceny nieledwie przedmiotem zbytku, nie ¢ 
będzie przypomnieć, że doskonale można je 
pić zieniniaksmi w riajrozmajtszej formie. I 
skrobiny ziemniaka, pokrajane w drobna m 
zmieszane z niezbyt wielką ilością win, + 
dobrze nadają się do i Tad zyj 


r 


- > po 
a tylko należy 


można także używać w zastępstwie zwykłego my 


Y- | do prania bielizny. W tym celu gotuje. się ziemn 
mali się dzielnie, opuszczając biura wówczas A k y 


| de i nie rozsypywały się w ręce, gdy się niemi 


ki, tak jednakże tylko, aby były jesżcze nieco 
ciera brudną bieliznę, zupełnie tak samo jak 
dłem. Ziemniaki czyszczą bieliznę lepiej, : 


skutkiem tego ani na kolorze ani swej wartości, 


Wyż leteo nolskie, A. NANE 
iE ZAWIŁONŚK. | 


i | wokaci i właściciele okrętów. 


23 stycznia r. b. 
| pPogram: 


A lh EEE 


P | W Skłerniawicach, 


W repsrtuarza: Fragsot Me idar 
: eres rayson, Mayol, Ar ldan, prayimule wsaslkie zamówiania w zakres 
Między in: „Ą la Marinuque" Re Maryna", drakarstwa zada 
„Szli tędy żołnierze”, „Kroya“, „Wspom- 
mienia babuni", eKasia“ . „Śmierć żołnie- 
rza” | inne, 


ny ZOFII SŁAWIŃSKIEJ, 


sr tystki „AB iwowskieca. 


Koncert orkiestry J. Łazarowa. 
‘| Początek o godz. B w. Wejście 85 kop, 


Str. a śp sf o A 0 aB DE G A GR AUG RS R 0 M 0 GW GA 


LAK LIILZECET ETZ 


damskie, średnie i sq 
Wielki wybór najnów. 


Męskie od rb, 8.50, 
ST. NARKOWSKI i S-ka, Warzywa nl. Glo 


sprzedaż hur towa i detaliczua. 


Wok ANENA a WĄG A mi 
| DE KLO ZZOZ 


in m. stół, Warszawy, jako przewodniczący a 8 wi 

-e ondary imena Karok iny I Janusza RaŻOnkóW Rosiori R 
dla ubogich niewidomych”, wzywa osoby, pragnące ubi egat SĘ 6 

wsparcie z tej fundacyi, aby w najbliższym czasie wniosły pod 


ście N io, Szpitalnictwa 1 Dobroczynności Publicznej (Krak--Przedmie- å 


SH 


+ Do ran. 
używane w dor mS 
j jazd Ni 2t TO dze 


RUBEBOBOWIA Wh uzemacaaki 


ŚŚ M kry z REEEK WM 


a * dailia; Fiorkowka n 
ikotajewska Nr D ACOOOCO 
depesz: Medalis- Zomtawito Ej 


krajów. erg ch bezpo 
edn ch Hrm te sa 4 


ziożeniem tych prośb kandydaci poddać się winni ogle | 
ski m w Warszawsk'm Instytucie Oltalmicznym imienia | 9 
skich {ul Smolna Na 8), przyczem świadectwa o sta. | a 
będą dostarczone Kom: teiowi przez tenże Instytut 


- książąt I 
ve ch wzroku 


'4 Złożone w poprzednich terminach przez osoby, któ- 
h aczono wsparć, obecnie rozpatrywane hie będą. 
; jwszeńśtwo do otrzymania wsrarć służy tei "| 
dem z m ertkałym w Kides stwie Po aT. rka Sorig uA T 
ają mieszkańcy m Warsza 
ko wiek środł i utrzymania: 
enker przed rałodszymi: © 
GsGDaMi innych wp ak 


$ 


